
Czy Niemcy przygotowywali 
wojnę gazową? Odpowiedź na to 
daje krótka wzmianka w  ber'ü r  
skim dzienniku „Volksblatt":

Na rozkaz władz okupacyj­
nych zostały zatopione koło wy­
spy Bornholm na Bałtyku nie­
mieckie bomby gazowe. Oncgdaj 
rybacy niemieccy wyłow ili jed­
ną z takich bomb, przy czym na 
skutek wybuchu jeden marynarz 
niemiecki został zabity a inni u- 
legii ciężkiemu zatruciu.

N a  wniosek władz duńskich 
tapianie homb gazowych zostało 
wstrzymane ze względu na nie- j 
bezpieczeństwo d l»  rybołóstwa 
morskiego.

N ie m cy p rzy g o to w y w a li 
wojnę g a z o w ą

towieami na pomniku wzniesionym  
ku uczczeniu Polaków  zam ordowa­
nych przez hitlerowców podczas 
okupacji odkryto nap: w  języku
niemieckim: „W ir werden euch alle 
eemordern, ihr Polen. H eU  H itler  

—  (wym ordujem y was wszystkich, 
wy Polacy. Heil H itler ).

Napis ten to prowokacja resztek 
I Nieme» w oczekujących na wy siedle- 
I n ie do Rzeszy.
j W zburzenie wśród społeczeństwa 

i ś ląsk iego ogrom ne.

„Wymordujemy was
wszystkich, wy Polacy!"

Proinokacijinu napis n a  pomniku uj Szopienicach
K A T O W IC E  (obsł. w ł.) 25 wrześ 

nia 1917 r. w  .Szopienicach pod K a-

i wyszczególniły środki zapobie- 
• gawcze przeciwko wybuchowi pierw  
szej w Egipcie od 1002 roku epide­
mii cholery, kiedy to pow racający  
pielgrzymi z Mekki przenieśli za­
razki do Egiptu.

Od środy przerwano dostawę do 
K airu  mleka i jarzyn z terenów ob­

jętych epidemią.

ludność ubogą. Dotychczas za noto- 
wano około 100 wypadków cholery,

' z czego ponad 20 pociągnęło za so- 
i hą śmierć. Laboratoria rządowe o - . 
j trzymały nakaz wyprodukowania  
j 100 tys. ampułek szczepionek cho­

lery tygodniowo.
Wszystkie dzienniki zamieściły 

na pierwszej stronie ostrzeżenia

Kair odcięły od świata
Epidemia cholery u wrót miasta

'ja k  wygląda sala posiedzeń Orga nizacji*Narodów Zjednoczonych w 
Flushing Meadows (N o w y  J ork ).
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Trzeci kolarz IK S -u  Terlikowski me 
wycofał się w  pierwszym etapie —  
jak mylnie podaliśmy wczoraj, lecz 
zajął wcale nienajgorszą lokatę. W  
drugim dniu wyścigu na ostrym w i- 

j rażu koło miejscowości Toszek 
przed Opolem uległ wypadkowi, w  

' wyniku którego doznał poważnej 
kontuzji ręki i nogi. Za Opolem Ter 

t lików ski wycofał się z  wyścigu.

Rzeźnicki pierwszy w Częstochowie
Kolarze śląscy rewelacją wyścigu

da, Warulor, Pietraszewski, Grzelak*, 
Łazarczyk i Kapiak w  tym samym 
czasie.

j I ierwszy kolarz wrocławski Jan­
kowski uplasował się na 20-tym 

' miejscu z czasem 5 godzin 57 52 
m y. Trmkoe minął metę jako 23-ci.

Drugi etap „Tour de Pologne", 
długości 1/4 km zakończył się zwy­
cięstwem Kzeźnickiego (SK P W -w a ) 
w  czasie 5 godzin 51,40 min. Tuż za
Rzeźnickim na metę wpadła podob­
nie jak w  Bytomiu grupa złożona 
z 6-ciu kolarzy w  składzie: W yglę-

Specjalny wysłannik „Słow a Polskiego“ red. Jerzy Janicki 
telefonuje z Częstochowy:
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Przed kilku dniami prasa do­
niosła o powrocie do Polski zło­
ta, które przetrwało zawieruchę 
wojenną w  Rumunii. Jednocze­
śnie powracający z Londynu M i­
nister Skarbu oświadczył, iż głó­
wne zapasy kruszcu Banku Po l­
skiego oddano do jego dyspozy­
cji.

W ten sposób kończy się je­
dyna w  dziejach epojea polskie- 
g złota, które po długiej we  
drówce w raca do kraju, aby 
wziąć udział w  odbudowie odro 
dzonej Ojczyzny.

Jakkolwiek złoto polskie sta­
nowić będzie ogromną pomoc spe 
cjalnie w  handlu zagranicznym, 
zmieniła się już jego wartość od 
pamiętnych dni wrześniowych, 
kiedy w  kilkunastu samochodach 
opuszczało ono szosą zaleszczyc- 
ką kraj. Jak tyle innych niewzru 
szonych —  zdawało się —  świę­
tości i autorytetów, także złoto 
przeżyło swoją dewaluację.

Przed wojną wartość pienią­
dza oparta była na trwałym pa­
rytecie złota, przechowywanego 
troskliwie w skarbcach banko­
wych.

Teoretycznie każdy banknot 
państwowy mógł ulegać wymia­
nie na określoną ilość złota.

Dziś głównym zadaniem Mini­
sterstwa Skarbu nie jest prze­
chowywanie złota, podstawy c*- 
łegi systemu monetarnego. O  
zamożności narodu nie stanowi 
ilość sztab kruszcu, ale ilość dy­
miących fabryk, Ilość wydoby­
wanego węgla i rudy, praca. P r*  
ca rąk ludzkich zastąpiła kru­
szec, jako pokrycie pieniądza. 
Praca rąk ludzkieh reguluje dziś 
obieg pieniężny i tempo bogacę 
nia się narodu.

Jest to jeszcze jedno, bodaj 
najcenniejsze z licznych doświad 
czeń i zdobyczy wojennych. C i­
cha rewolucja w  systemach mo­
netarnych państw, opierających 
swoje bogactwo na pracy i rea'- 
nych wartościach kraju nic zna­
lazła dotąd uznania w  państ­
wach, wierzących w  wszechwład 
ną moc złota. M ały przykład: 
niedawno pojawiły się w  prasie 
wzmianki o decyzji rządu ory- 
ty.jskiego zamiany części złota 
angielskiego na żywność. Decyzja 
taka oznacza schyłek i bankruct­
w a  nienaruszonego autorytetu 
złota, i autorytetu systemów ka­
pitalistycznych.

Złoto pozostanie nadal cennym 
środkiem wym iany handlowej, 
rezerwuarem funduszów. Złoto, 
jako podstawa ustrojów i syste­
m ów uległo detronizacji na rzecz 
pary zwyczajnych, ludzkich rąk.

Chiny do m a g a ją  sią
udziału ZSRR 

u; konferencji pokojoujej
z Japonią

P E J P IN G  (A P I ) .  P r e m i e r  
Czang-Cznn oświadczył przedsta­
wicielom prasy, że Chiny nalegać 
będą z całą mocą na udział Związku 
Radzieckiego w konferencji poko­
jow ej z Japonią, gdyż nieobecność 
Z S R R  w tej konferencji zagroziła­
by równowadze politycznej na D a ­
lekim Wschodzie. M ów iąc o wy- i 
tycznych chińskiej polityki zagra- ( 
nicznej Caang-Czun podkreślił fakt, 
że Chiny chcą prowadzić samodziel- j 
ną politykę, niezależną od innych; 
wielkich mocarstw.

Detronizacja złota

Za dzie*. zd&iia.

K A I R  (obsł. w ł.) W  K airze z-ano- 
j towano szereg wypadków cholery.
| Miasto  j okolice uznano za strefę 
j zagrożoną i odizolowano od wszel- i 
I kiego kontaktu s innymi miastami. 
i M iędzynarodowa Służba Zdrowia  
I została poinformowana przez rząd  
j brytyjski, że zgodnie z konwencją 
I międzynarodową zarządzono wiel­
kie środki ostrożności, aby n e  do­
puścić do rozprzestrzenienia się 
epidemii. W  prowadzono zakaz w ja ­
zdu cudzozif’ nców i wyjazdu z E - 
giptu do czasu, kiedy epidemia zo­
stanie opanowana. Zakazano piel­
grzymek do Mekki, otwarcie szkół 
przesunięto na listopad br.

Epidemia objęła przede wszyst­
kim dzielnice zamieszkane przez

kopry otrzymamy w  październiku  
i listopadzie nr. K opra  przerobio-1 
na zostanie na tłuszeze typu „Ce­
res“ wysoko gatunkowe o dużej 
wartości odzvwcaei. Niezależnie od 
tego otrzymamy 2 tys. t. smalcu 
i margaryny, które nadejdą do 
kraju w październiku.

Tłuszcz pojawi się znowu ua rynku
Tysiące ton smalcu i margaryny 

płynie do Polski
W A R S Z A W A  (P R ).  Celem za­

opatrzenia ludności pracującej w
tłuszcze jada lne prowadzi się obec­
nie akeję importową. 500 t. kopry, 
jądra orzecha kokosowego znajduje 
się w drodze do Polslr ponadto 
spodziewane są jeszcze 2 siatki z 
S tys. t. kopry. Dalszv»-1’ 10 tys. t.

W iększa ilość band, (»z o s ta ją ­
cych pod dow»>dztweni b. oficera 
SS Burłaka  otoczona została w  gó­
rzystej okolicy Mała Tatra, a 
przywiidca i sztab tych band aresz­
towani zostali na początku b. m.

Straty banderowców- do dnia 15 

w rzesii wynosiły 30 zabitych, 61 j 
aresztowanych i 866 bandytów, któ­
rzy poddali się sami. Według przy- 
puszt zeń gen. 1 crencika snajauje się 
jeszcze na wolności na terenie Sło­
wacji nie więcej, niż 200 bandytów.

Raport gen. Ferencika mówi tak­
że o działalności nielegalnych or­
ganizacji w  Słowacji. Organizacje 
te rozpowszechniały broszury i ulo­
tki, wrogie obecnemu rządowi cze­
chosłowackiemu i pozostawały w  
kontakcje ze słowackimi emigranta  
mi za granicą. Spiskowcy usiłowali 
nawiazal? T,Vzność z bandami uk ra­
ińskimi i uzyskać jednocześnie 

wpływy w  armii Czechosłowackiej.
Gen. Ferencik oświadczył Korni- 

tet owi Bezpieczeństwa Zgromadze­
nia Narodowego, że.władze policyj­
ne natrafiły na sieć szpiegowską, 
której nici prowadzą do drzwi 
ambasady obcego mocarstwa.

Jeden ze schwytanych przywód­
ców banderowskieh oświadczył, że 
po rozbiciu 20 tysięcznej armii 
banderowców przez wojska polskie 
i po obecnej akcji oczyszczającej

130 m ilionów  zło ty c h
na odbudowę Szczecina

S Z C Z E C IN  ( .A P I ) .  W  ramach  
aktywizacji portn szczecińskiego 
uruchomiono pierwszy kredyt bu ­
dowlany w  wysokości 130 mil. zł. 
na remont mieszkań dla pracowni­
ków portowych i  kolejowych. 
Szczecińska dyrekcja odbudowy 
sporządziła już kosztorysy wszyst­
kich robót renowacyjnych, które 

j rozpoczną się w  pierwszych dniach 
października. P lan  odbudowy prze­
w iduje remont 1.300 mieszkań w  
dzielnicy Pogodno kosztem 100 mil. 
zł. W  odbudowanych domach znaj­
dzie pomieszczenie ponad 400 ro ­
dzin.

na terenie Czechosłowacji nie widzi 
on już możliwości dalszego konty­
nuowania w alk  i akcji politycznej.

„Ataman’* Burłak w potrzasku
Nici akcji prowadza do drzwi ambasady obcego mocarstwa

PRAGA (obsł. wł.). —  Jak donoszą depesze z ostatnich dni, 
na terenie całej Czechosłowacji wojsku czeskie przystąpiły do 
energicznej akcji przeciwko liandom banderowców, które usi­
łują p zedrzeć się do amerykańskiej strefy okupacyjnej Au­
strii. Gen Ferencik, komisarz Spraw Wewnętrznych Słowacji 
złożył wczoraj raport Komitetowi Bezpieczeństwa Zgromadze­
nia Narodowego, z którego wynika, że banderowcy zostali w 
ostatnich dniach mocno przetrzebieni i żc likwidacja ich band 
jest kwestią najbliższego czasu.

HanieM lal .armii"
Broni się /eszcze 200 buntMijiów
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SŁOWO POLSKIE
B E Z P A R T Y JN Y  DZIENN IK ZIEM ZACHODNICH



Brytyjski minister Odbudowy Silkin i angielscy specjaliści

zaznajamiała się z o t t t t a  M a w ia

Z  tamtej sironą O d r i i

SED w zyw a  do w s p o .p r a c v  z Polską
Jak już donosiliśmy, w Berlinie 

odbywa się kongres Niemieckiej 
Partii Jedności (S .E .D .),  który w 
pierwszych dniach obrad ostro na­
piętnował politykę socjdł-demokra- 
tów niemieckich z Sch «mache rem 
na czele. Przypominamy, że na kon- 

I gresie tym zjawili się przedstaid- 
\ ciele wszystkich partii niemieckich 
! z wyjątkiem właśnie partii soejal - 
demokea tyczn ej.

W  trzecim dniu obrad w ogólnej 
dyskusji nad programem partii, 
przewodniczący partii S E D  Otto

SŁOWO PO LSK IE  N r ?C6 Str. 2

Grotewohl ostro skrytykował joisz  
i podstęp politycznych partii za­
chodnich, sprzedających -się zagra­
nicy. Otto Grotewohl podkreślił 
również konieczność współpracy s 
Polską i napiętnował tych, którzy 
sieją zamęt za pomocą ulotek, roz­
rzucanych w zachodniej strefie o- 
kupacyjnej i najcołujących do wal­
ki z Polską o granice wschodnie.

Czy glos Grotewohla usłyszy 
Kurt- Schumacher, który właśnie 
przybył da Nowego Jorku?

N O W Y  „ F U E U R E R “  

Zabawny, ale charakterystyczny 
wypadek zdarzył się we Frankfurcie,

U czasie przedstawienia próbnego 
w operzt frankfurckiej pewien za­
proszony dziennikarz zrywał się 
kilkakrotnie, wznosząc okrzyki
przeciw dyrektorowi teatru, wresz­
cie z okrzykiem „Heil Ilitlcr  —  ja  
jestem Fuch rer“ uciekł z su li.

Schwytany przez policję „Fueh - 
rer“  okazał swoje dokumenty. W y ­
stawiam były na nazwisko B artło ­
mieja I.oiigiers. belgijskiego dzien­
nikarza.

Co dalej sit stato z nowym „faeh- 
rerem“, milczy prasa niemiecka. 
Prawdopodobnie —  jak wiemy już 
x doświadczenia —  zwolniono go 
z«  kaucją £0 marek.

Ffanto nialiin z Ig ta rzazi
Masowe aresztowania 
tu klinikach Hiszpanii
N O W Y  JORK (PA P ) Madrycki ko 

respondent „New  York Times“ do- 
j nosi, iż rząd generała Franco aresz­
tował ostatnio wielu wybitnych pra­
wników i  lekarzy, m. in. znanego 
chirurga profesora uniwersytetu 

Viilanuowa Santiago Saltara. A- 
resz-towań dokonano również w  Pon 
tevedra i Vigo. Powodem nowych 
masowych aresztowań miało być po 
dobno wykrycie spisku przeciwko 
rządowi gen. Franco.

prywatnego mieszkania prezesa 
Rady Ministrów AtUee była bomba 
zegarową.

Przesyłkę dostarczono o godz. 15 
min. 45, zawierała ona przewody e- 
lcktryczne i kapiszon , ale nie po­
siadała substancji wybuchowej m >- 
gącej wywołać niebezpieczne skutki.

L O N D Y N  (obsł. w ł.) W  czwartek 
rano rozeszły się w  Londynie po­
głoski o zamachu na prem. Attlee. 
Scotland Yard zaprzeczył, jakoby > 
przesyłka pocztowa adresowana do

Czy zamach na prem. Ałflee?
Bomba bez substancji wybuchowej

u j  mieszkaniu brytujskiego Prezesa Rady Ministrów

||| styla telegraficznym
O  W A R S Z A W A  —  Odjeżdżając z 

W arszawy czechosłowacka brygada 
pracy im. Juliana Fuczika nadesła­
ła premierowi J. Cyrankiewiczowi 
depeszę, w  której przyrzeka, że po 
powrocie do Czechosłowacji pójdą 
oni drogą, którą wytyczył im w  
swoim przemówieniu.
. O  N O W Y  JORK —  Ponad 1000 
pastorów amerykańskich podpisało 
zbiorowy list do prezydenta T ru im - 
na, żądający odwołania osobistego 
jego przedstawiciela w  Watykarre 
Taylora i zerwania stosunków z 
Watykanem.

O  W A S Z Y N G T O N  —  Prez. Tru- 
man podpisał traktaty pokojowe z 
b. satelitami osi ratyfikowane przez 
senat podczas ostatniej sesji.

O  L O N D Y N  —  Z Aten donoszą, 
że samochód wojskowy eskortujący 
króla greckiego na drodze górskiej 
między Kozami i Floriną w  północ­
nej Grecji najechał na minę.

chodniego Pendżabu komunikuje, że 
na stacji K  amok a. położonej około 
40 km r.« zachód od Labore, w  j 
czwartek w  południe pociąg z u -j 
chodtcami indyjskimi został zaata­
kowany przez kilkutysięczny tłum  

i Muzułm anów. 340 H indusów i S*k-1 
hów zostało zabitych i KO  odniosło 
rany. j

W ojsko eskortujące pociąg zabiło ' 
78 napastników i zran iło  mniej ' 
więcej taką samą k-h liczbę. Mimo 
ognia eskorty, Muzułmanom udało i 
się wedrzeć do 4 ostatnich wago- i 
nów. A tak  trw a ł około 40 minut, i

która została wysłana na Ikarię  
pod presją  oburzonej opinii pubłkz  
nej, ograniczyła swe p r a c  do ba ­
dania przynależności partyjnej i 
poglądów  politycznych aresztowa­
nych osób.

Dokonując aresztowań organy  
bezpieczeństwa opiera ły  się wyłącz­
nie na denuncjacjach. Nwwet na j- 

j wyższe władze policyjne w  Atenach  
nic nie wiedziały o  „spisku“. Prze­
szło 10 tys. deportowanych obywa­
teli na łk a n i pozostaje bez dachu 
nad głową % bez pożywienia. W  o- 
bozie koncentracyjnym na wyspie  
Makromien przebywają „podejrza­
ni“ rekruci, a mianowicie ci, którzy  

•; nie należeli do m onarch»tycznej o r  
j ganizaeji młodzieżowej, 
i Zawodowi oficerowie, którzy słu- 
i żyli w  ETas, również są zamknięci 
j w- obozie.

W  konkluzji M e rk u r»  podkreśla, 
s że nie można przeprowadzać skute- 
jcznej polityki pacyfikacyj nej, do- 
| póki istnieją obozy koncentracyjne 
i dopóki terrorystyczne bandy mo- 
narchiistyezne pod maską „oddzia­
łów samoobrony“  nie zostaną roz­
wiązane.

10.090 obywateli greckich
o f i a r r f  »spisku«

który powstał w fantazji min. Zervasa

Dalsze punkty program u przew i­
dyw ały zwiedzenie Państwowej- F a ­
bryk i W agonów  i zabytków miasta. 
Dziś rano brytyjscy goście udadzą  
się na zwiedzenie innych m iast 
Ziem Odzyskanych. (M g )

ruin miasta, które kiedyś ma być 
drugim w  Polsce co do wielkości i 
znaczenia. Angielsk i M inister *  za­
interesowaniem og ląda ł p lany i s łu ­
chał fachowych wywodów inż. Pta-«7 »

szyekiego. I

geometrycznych,-które sym bolizują . 
; odbudowujące się bloki m ieszkalne,: 
j dziesiątki kilom etrów linii tram wa  
i jowych, jasne plamy skwerów i par 
; ków. Suche cyfry dokumentują po- 
J tężny wysiłek dźwigającego się  z

W roc ław  gości w  swych murach 
brytyjskiego M inistra Odbudowy 

j Lewisa SUkina. W ra z  z nim prsy- 
j była do W roc ław ia  grupa gości am- 
igielskich: Sir Thomas Sheepshanks 
j stały  sekretarz M inisterstwa Odbu  
' dowy, Samuel Beafoy —  kierownik  
działu technicznego M inisterstwa, 
J. R. Howard Roberts —  prezy­
dent Instytutu Urbanistycznego, 
praw nik  ekonomista, Roland N o - 
cholas —  autor p lan u ’ przebudowy  
Manchesteru, D . Gibson  —  kierow­
nik odbudowy miasta Coventry i 
John Silkin —  syn M inistra. Z  
W arszaw y, gdzie goście brytyjscy 
b aw ili dwa dni, przybyli również 
do W roc ław ia  przedstawiciele Cen 
tralnej Dyrekcji P lanow an ia : inż. 
Pietrasiewicz i  wiceprezes Zaręba  
oraz dyrektor gabinetu ministra 
Karczmarkiewicz.

Inż. Pta<szycki w  asyście u rzędni 
ków Dyrekcji P lanow an ia Prze-, 
strzenuego oprowadzał wczoraj a n -, 
gielskich gości po jasnych, odno- j 
wionyeli salach Dyrekcji zawieszo­
nych planarni i wykresami od budo -. 
w y W rocław ia , objaśniając znacze­
nie cyfr i  różnokolorowych figur

Tego samego dn ia r  ząd' za wiado- 
' mil o rzekomym wykryciu wielkie- 
. go spisku i o aresztowaniach spis- 
1 howców, planujących powstanie, 
\ masakry i podpalania. Aresztowani 
, obywatele zostali odesłani na wys­
pę Phitalia, a następnie do Ik a rü .

Mimo, iż od czasu tych areszto­
wań upłynęło już dwa i  pół miesią­
ca,~am jeden „ spiskowiec“  nie sta- 

i nął przed sądem. Kom isja śledcza,

M O S K W A . (P A P )  —  Jak  dono­
si z Aten Agencja Reutera, b. mi­
nister Merkuris, który do marca 
br. stał na czele greckiego Minister 

! st wa Bezpieczeństwa w  pierwszym  
i rządzie Sof u lisa, w  artykule opu- j  
! błikowanym w  dzienniku „Y inw “ \ 
! pisze o masowych aresztow aniach ' 
w Atenach i Pireusie w nocy 9 l*p- 
ca na rozkaz nowego m inistra bez- 
piec-zeńst-wa —  Zervasa,

T rzv  kom isje  O N Z
z odm ową unii południow o -  a fry k a ń - 

i sk le j podpisania um ow y p ow iern icze j 
i z ONZ. D elegat Potsid podkreślił, że ; 
pon iew aż G e n e r a ł« «  Zgrom adzen ie  
O N Z  odrzuciło przed rokiem  prośbę  
U o a  Po łudn iow o .- A fry k ań sk ie j a : 
wcielenie terenu m andatow ego do U -  i 
D>« —  n ie m a żadnego u spraw ied liw ić - j 
nia dla obeonezo zachow an ia  się  U n ii ■ 
P o łu dn iow o  -  A frykań sk ie j, ign o ru ją - , 
eej K artę  N a ro d ó w  Zjednoczonych. ] 

3. Specja lna  kom isja  palestyńska j 
ONZ d ebatow ała zaledw ie 4 0  m inut. 1 

• Przew odniczącym  w ybrany został s u -  
js tra iljs te i M in ister Sp raw  Z ag ran ira- 
; n y ch  E v a tt. P rz y ję to  prop ozycję za- 
i proszenia do sto łu  ob rad  p rzedstaw icie 
j l i  a g e n c ji żydow skiej i  w yższego k o -  
im ite tu  a rab sk ieg o . P rz y ję to  propozy- 
je ję  Evatta by k o m itet przed w ystąpię 
_ n lem  do d ebaty  w ysłuch ał p rzed sta- 
. w icie la  W ielk ie j B ry ta n ii ja k o  m o ca r- 
jstw-a m andatow ego. W edług n iesp raw - | 
' dzonych pogłosek, stan ow isko  a m e ry - , 
! k ań sk ie  w  k w estii P alesty n y  n ie  je s t  
i je sz cz e  ustalo ne.

f L O N D Y N  (P A P ) .  Juk donosi 
i z Lahore agencja Reutera, rząd za-

Kilka tysięcy Muzułmanów
atakufe pociąg z uchodźcami

G d y  na porządek d ae n n y  kom isji 
politycznej w e jdzie  rezolucja potępia­
jąca  propagandę w o jenną  zgłoszoną  
przez wicem tn. S p ra w  Z ag r. .ZSRR  
W yszyńskiego, Stany Z jednoczone re ­
p rezentow ane będą przez panią E leo ­
n orę  Roosevelt. Dzięki sw em u  dosw iad  
czenlu uw ażana  jest ona za w ybitnego  
eksperta w  spraw ach  wolnośoi in fo r ­
m acji j  prasy.

3. K om isja  pow iern icza Generalnego 
Zgrom adzenia z a ję ła  s ię  sp raw ą połud 
n iow o -  zachodniej A fry k i w związku

N O W Y  JORK (olłsl. w ł.).—  Na czwartkowym posiedzeniu 
Rady Bezpieczeństwa wystąpił delegat Polski z wnioskiem, by i 

sprawę przyjęcia do ONZ 5 b. satelito Niemiec, wobec y "* 
sania wszystkich odnośnych traktatów pokojowych załatwiono 
razem i równocześnie. Związek Radziecki i Syria wypowiedzią 
ly się za propozycją Polski, Wielka Brytania, USA, i Chiny 
przeciwko niej, Francja zajęła stanowisko kompromisowe.

Sprawa procedury przyjmowania nowych członków znajda 
je  się także na porządku dziennym komisji politycznej Zgro- 
m adzen ia  Generalnego.

W ciągu dnia wczorajszego obrado­
wało równocześnie szereg komisji:

1. K om isja  polityczna zajmowała ąię 
skargą USA na póteoonycłi sąsiadów 
Grecji, dyskutując obszernie sprawę 
dopuszczenia do debaty Bułgarii i A l­
banii, nie będących członkami ONZ. 
Wobec sprzeciwu ZSRR, Polski, Cze­
chosłowacji, Jugosławii i Ukrainy w 
stosunku do uwarunkowania zaproszę 
nia tych dwóch krajów, przyjęciem 
przez nie zobowiązania podporządko­
wania się decyzji Generalnego Zgro­
madzenia w sprawie greckiej, postano 
wiono zwrócić się z zapytaniem do 
Bułgarii i Albanii czy skłonne są przy 
jąć powyższe w a run ki.

Specjalnie ostro zaatakował Jugo­
sławię, Bułgarię i Albanię delegat. 
USA Johnson. Obradom przysłuchiwał, 
się min. Marshall. !

S jx faß i dn ia
Pogoń za mirażem

Zapewne mało kto zwrócił « -  
wagę na tę wzmiankę, choć za­
sługu je  ona na to ze wszech 
miar.

W  prasie pojawiła się notatka, 
że  ZUS utworzył 70 sty p en d ió w  
dla młodych lekarzy, odbywają­
cych „stage“ kliniczne w  cha­
rakterze woiontariuszów. W yso­
kość stypendiów odpowiada po­
borom starszego asystenta klini­
ki uniwersyteckiej.

Stypendysta zobowiązać się 
musi wzamian do pracy w  insty­
tucjach Ubezpieczeń Społecznych 
po całkowitym zakończeniu stu­
diów przez okres czasu równy 
okresowi pobierania stypendium.

Stypendiów tych —  czytamy 
w  notatce —  nie wyzyskano do­
tąd całkowicie. Brak na nie o- 
chotników.

W  związku z rozpoczynającym  
się niedługo rokiem szkolnym na 
wyższych uczelniach władze kom 
petentne ograniczyły znacznie »* 
lość wolnych miejsc na poszcze­
gólnych wydziałach. Pomimo to 
zaobserwować można w  dal­
szym ciągu ogromny pęd na pew  
ne, specjalnie w  opinii kandyda­
tów „lukratywne“ zawody, jak  
lek'irsiki i inżynierski. Exem- 
plum: na uniwersytecie wroc­
ławskim mimo obniżenia do m i­
nimum kontyngentów wolnych 
miejsc na wydziale prawnym i 
humanistycznym, mimo przedłu­
żenia wpisów i nawet rozważa­
nej przez pewien czas możliwo­
ści zniesienia egzaminów wstęp­
nych na tych wydziałach, zgłos*- 
la się na nie niewystarczająca 
liczba kandydatów. Z  drugiej 
strony na medycynie i polrłechni 
ce nadal panuje ogromne prze­
pełnienie, liczba kandydatów  
przekracza ilość wolnych miejsc 
o 390 —  559*1*.

Wniosek: czy grozi nam nad­
produkcja lekarzy i inżynierów? 
Nie, nigdy ich nie będzie za du­
żo. Pęknie tylko niejedno naiw­
nie —  różowe marzenie o pro­
sperity, o wysokich honorariach, 
o pracy w  pięknym gabinecie, 
w  pięknym mieście. (Broń Boże 
w  Ubezpieczalni Społecznej! 
Broń Boże na wsi!).

Bo chyba maio kto z dzisiej­
szych adeptów zawodu lekar­
skiego zdaje sobie sprawę z tego. 
że miasta są już przesycone leka­
rzami. Że lekarze potrzebni są 
w  Ubespieczalniach, po wsiach i 
miasteczkach.

Dlaczego we Wrocławiu rsa 
każdej ulicy mieszka i ordynuje 
kilku lekarzy, a  na Dolnym Ślą­
sku są powiaty, w  których poza 
lekarzem urzędowym pie ma ani 
jednego?

Prędzej czy później sprawę tę 
musi państwo uregulować i nad­
miar lekarzy skierować na wieś. 
Zastanowić się tylko trzeba, -lu 
młodych adeptów medycyny, 
nie mających zamiłowania ani 
zdolności do tego ciężkiego i o- 
ftaraego zawodu, złamie sobie ży 
cie, przekreśli cala przyszłość?

Studia trwają długie lata. Trze­
ba raezej teraz się cofnąć, niż 
potem przerywać w  połowie nau 
kę, by stać się człowiekiem zu­
pełnie wykolejonym i balastem  
społeczeństwa.

200 więźniów politycznych
uciekło z wiezienia ute Francji

Marska!) uważa kari? ONZ za swisiek papier*
a Rząd Partii Pracy za giełdowego maklera

L O N D Y N  (P A P ) .  K orespondent. 
P A P  w  Londynie przysyła szcze-1 
góły mowy posła Züliaciisa, który i 
udał się obecnie do Europy połud­
niowo - wschodniej.

IV  przemówieniu swym  ostrzegł 
aa  naród brytyjski, że propozycja 
Marshalla na Generalnym Zgroma­
dzeniu O S Z  jest próbą zmuszenia 
Anglii do trzymania swych wojsk 
w Grecji tak długo, jak będzie to

odpowiadało celom Departam ent« 
Stanu. Polityce amerykańskiej « da­
ło się już w pewnym stopniu zre­
dukować rząd Partii Pracy do ro li 
pośrednika handlowego, podróżują­
cego w interesie Walt Street, oraz 
dostarczyciela mięsa armatniego 
dla zrealizowani« doktryny Truma- 
tia i zwalczania socjalizmu. To co 
Mae Neil określił pochopnie jako  
..pomysłowy'' projekt ministra M a r ­
shalla w  istocie rzeczy musiałoby 
doprowadzić rząd partii pracy do 
tej samobójczej roli.

Zilliacus podkreślił, że M arsha ll 
cliee zredukować K artę  N arodów  
Zjednoczonych do świstka papieru, 
którego znaczenie uzależnione jest 
od potrzeb polityki amerykańskiej.

runku na zewnątrz obozu nie mogli 
strzelać, ponieważ więźniowie po­
sługiwali się innymi obezwładnio­
nymi strażnikami jako tarczami.

P A R Y Ż  (P A P ) .  Korespondent 
dziennika „Liberation" donosi, że 
w  obozie Carrere doszło do próby  
masowej ucieczki więźniów mterno- 
wanych tam z powodów politycz­
nych. Około godziny 23 wieczorem  
rozległy się trzy silne wybuchy w  
odległości 2 km od Y iile  Neuve-Hur- 
Lot.

K orzystając z zamieszania, jakie  
pow stało  wśród straży około 150 
—  “W  więźniów zbiegło po w yła­
maniu krat i drzwi.

Ogłoszono stan alarm u. Strażn i­
cy obozowi z pomocą żandarmerii 
i  gw ard ii republikańskiej rozpoczę­
li pościg po całym departamencie. 
Dokonano już wielu aresztowań. 
W edług dalszych informacji próbę 
ucieczki poprzedziło wy woła nie w 
obozie krótkiego spięcia.

Ucieczka była od dawna przygo­
towana. Strażnicy stojący na poste-



Do walki o życie człowieka Z
Wystąpił Ogólnopolski Zjazd Przeciwgruźliczy

CAfcEJ
POLSKI

W  związku z zakończeniem 
V III  Polskiego Zjazdu Przeefv- 
graźlicsego, zamieszczamy poniż­
szy artykuł na marginesie obrad
Zjazdu.

W  historii ludzkości bywały o- j 
kresy, kiedy nie istniała wcale tro- > 
ska o życie i zdrowie człowieka. On- , 
g<ś przyczyną tej obojętności była  
ignorancja. W  późniejszych okre­
sach, kiedy postępy wiedzy medycz­
nej zaczęły coraz bardziej rozsze­
rzać horyzonty, gdy przy boku do­
raźnego lecznictwa stanęła profi­
laktyka, czyli medycyna zapobie­
gawcza, zaczęto doceniać wagę ży-i 
c ia  i zdrowia pojedynczej jednost-1 
ki, jako czynnika składowego spo- j 
łeczeństwa.

W  skład haseł Ligi Obrony P ra w  i 
Człowieka weszło prawo człowie- : 
ka do ochrony jego zdrowia i ży­
cia

W ojny, a zwłaszcza okrutna woj­
na ostan ia , sprowadziła cenę ży­
cia poszczególnego człowieka, a n a ­
wet rzesz ludzkich do zera.

To sponiewieranie życia, najcen­
niejszego daru przyrody, kosztowa­
ło nas miliony istnień, a wśród 
nich dziesiątki tysięcy jednostek 
najwartościowszych dla narodu.

N AJW IĘK SZY  W RO G

Dziś w  wolnej Polsce życie i zdro 
wie obywa teł a stało się znów w a r ­
tością, '  którą się należycie ocenia, 
którą się chroni, o którą się dba. 
Zarów no czynnik nadrzędny Mini­
sterstwa Zdrowia jak  i cała spo­
łeczność świata lekarskiego podają  
sobie dłoń pomocną w walce o ży­
cie i zdrowie narodu.

Jednym z charakterystycznych te 
go dowodów był nieztcykTe wysoki 
poziom, energia, zapał i uchwały 
V I I I  Polskiego Zjazdu Przeciw ­

gruźliczego, który zakończy! się w  
czwartek w e W rocław iu .

Z jazd  ten ob ją ł jeden, leez jakże 
ważny odcinek walki o życie 
człowieka —  odcinek walki z n a j­
większą z p lag nękających świat, 
a zwłaszcza nasz kraj —  odcinek 
gruźlicy.

D Ł U G O F A LO W A  A K C JA
B ilans powojenny o fia - tej cho -' 

roby był smutny. Po  Jugosław ii. 
Polska stała na drugim  miejscu 
zagruźlic-zenia w  Europie. Może 
właśnie to smutne stwierdzenie 
faktu stało się bodźcem do wypo- 

j wiedzenia przez świat lekarski to- 
I talnej, decydującej w alk i i to właś- 
j nie natchnęło licznych ftizjologów  
! polskich energią do rewizji wszel- 
; kich odcinków tej icalki nie tylko 
| od strony lekarskiej, lecz przede 

wszystkim społecznej. Zapa ł do 
jednolitej, zharmonizowanej współ­
pracy, do szkolenia tych, którzy 
na różnych szczeblach tę walkę m a­
ją  prowadzić, troska o wykorzysta­
nie całego <101 •. .»u  współczesnej 
nauki i technik z: rwanie " do- 
rywczością, a wypracowanie planu  
działania na długą metę —  jedynie 
skutecznego w  tej walce —  oto cha­
rakterystyczne cechy obrad Zjazdu.

W yjątkow o piękne i podniosłe 
przemówienie pożegnalne przewod­
niczącego Zjazdu dra Eiszera by­
ło stwierdzeniem, że Zjazd był obra 
ehunkiem tego, czego jnż dokonano, 
przez te 2 lata od zakończenia w o j-1 
nv, pracując nie raz w  warunkach  

. trącących średniowieczem, a do­
trzymując kroku w  rozwoju k ra ­
jom znacznie mniej dotkniętym zni­
szczeniami wojennymi.

W śród  obradujących by li tacy, 
i  którzy długi okres wojny spędzili 
j bądź w Anglii, bądź we Włoszech,
1 czy F rancji, większość zaś tych, 

którzy w  zakresie swych możliwo­
ści działali w kraju: Wszyscy -zna­
leźli wspólny język, bo kieruje ni­
mi troska o dobro, o zdrowie i 
przyszłość narodu. Każdy wniósł 
swoje doświadczenia, swój dorobek 
do wspólnej akcji jednolitego fron ­
tu przeciwgruźliczego.

TRO SK A O DZIECI
Troska o jutro narodu, o mło­

dzież i dzieci przede wszystkim 
było »n ią  przewodnią oh rad.

Lokomotywy wrócą do Polski
wagony do Czechosłowacji

P o l s k o  -  c z e c h o s ł o w a c k a  u m o w a  r e w i n d y k a c y jn a
W A R S Z A W A  (P A P ) .  W  zw ią­

zku z odbytą niedawno konferen­
cją delegatów rewindykacyjnych 
czechosłowackich i polskich oraz  
przedstawicieli Min. Komunikacji, 
dyrektor biura rewindykacji i od­
szkodowań wojennych R. P. inż. 
Wiślicki udzielił przedstawicielowi 
P A P  wyjaśnień na temat w yników  
przeprowadzonych rozmowy 

Niemcy wywieźli poważne ilości 
taboru kolejowego z- Polski do Cze­
chosłowacji i na odwrót z Czecho­
słowacji do Polski. N a  terenie Cze- 
ohosłow.acji znajduje się duża licz­
ba naszych lokomotyw, zaś na te­
renie Polski wiele wagonów czes­
kich. Obecnie tak Polska jak  i Cze­
chosłowacja przystępują do w za­
jemnego zwrotu posiadanych w a ­
gonów i lokomotyw. Na konferencji

RGZf&AWi&fySY Z CZYTELNIKAMI

Poważne troski p. Ireny Sz .

P O U C Z E N IE  5.
Naszą dewizą jest uwaga na pra­

wą stronę. Po prawej stronie cho­
dzimy, po prawej stronie jezdni 
jadą powozy. M ijam y jednak wozy 
motorowe, motocykle, rowery, fur­
manki z lewej strony. M ijany kie­
rowca winien w czasie mijania 
zwolnić tempo. W  miejscach wąs­
kich i gdzie jest słaba widzialność 
mijanie jest wzbronione. Przed m i­
janiem dajemy znak dzwonkiem lub 
trąbką dla ostrzeżenia,

Rozmawiamy z naszymi Czytelnika­
mi nie tylko drogą listową. Niedaw­
no odwiedziła naszą redakcję Czytel­
niczka. repatriantka ze Lwowa p. Ire 
na Sz. Ma bardzo poważne troski, któ­
rymi dzieli się z nami.

, — Nie mam do kogo się zwrócić o
j redę, a sytuacja moja jest naprawdę 
j bardzo, bardzo ciężka.
I Oto w błyskawicznym streszczeniu 
i Jej dola.
j Mąż jest słuchaczem- medycyny. Nie 
1 zarabia ani grosza. Prosił o stypen­
dium. Odmówiono, Motywacja: jest 
pan żonaty, ma pan maleńkie dziec­
ko, nie mamy najmniejszej gwaran­
cji, czy w takich warunkach ukoń- 
czy pan studia. Musimy popierać prze 
de wszystkim tych, którzy mapewno 

I nie porzucą nauki.

Stanowisko z punktu ogólnego slusz 
ne. A jednak...

— Mam małe dziecko w domu... Pra 
cuję w administracji domów i zara­
biam 2.00Ó złotych miesięcznie. Za to 
mam utrzymać męża, dziecko i siebie... 
Nie mogę nigdzie dostać kaszy dla 
dziecka, a meslo jest marzeniem nie­
osiągalnym. Gdybym tak mcgla otrzy­
mać jakąś lżejszą, lepiej płatną pracę..

— Mam znowu zostać matką. C-hcia 
Łam przerwać ciążę, gdyż czuję się 
osłabiona. Badał mnie lekarz, nie 
stwierdził żadnej choroby, któ- 
raby usprawiedliwiała przerwanie cią­
ży. W moich więc — straszliwie cięż 
kioh warunkach, będę musiała s.ę zaj 
mować w domu dwojgiem niemowląt.

Patrzymy na młodą, wątłą, zdepry­
mowaną kobietę. Jei mbdnść, znaczona

I jest tragiczną troską o los, każdy dzień 
' — to walka, o zdób; <4« p-żywienia dla 
dziecka.

Skierowaliśmy panią lianę Sz. do 
Polskiego Czerwonego Krzyża. Przyję 
to ją tam bardzo serdecznie d życzli­
wie. Otrzymała pewną pomoc, wypraw 
kę dla dziecka. Lecz co dalej?

Toczy się na' lamach „Życia Warszg- 
I wy“ — dyskusja nad kwestią zaikła- 
; dania ogmsk rodzinnych. Społeczeńst­
wo musi znaleźć środki, aby pomóc 
tym odważnym, którzy wstąpili w 
związki małżeńskie, niedostatecznie je 
szcze uzbrojeni do walki życiowej. Dla 
Ireny Sz. i jej dzieci musi się znaleźć 
pomoc. Jej mąż, który skończy studia, 
a wierzymy mocno, że je skończy, spła 
ci z nadwyżką ten dług, który teraz 
jego rodzina zaciągnie.

S p r a w y  k u l t u r a ln e
CENNY DAR  D L A  M UZE UM  

NAR O DO W EGO  W  W AR SZAW IE
Mieszkająca stale w  Rzymie zna­

na wybitna artystka —  Jadwiga 
Toeplitz —  Mrozowska ofiarowała 
Muzeum Narodowemu w  Warszawie 
kolekcję zabytków kultury orien­
talnej. Zbiory te składają się z prze­
szło 200 dzieł i pochodzą z Chin, 
Pamiru, Tybetu, Indii i innych kra­
jów  Dalekiego Wschodu.

K U  CZCI „OJCA L IT ER AT U R Y  
SERBSKIEJ“

I W  związku z obchodzonym obec­
nie w  Jugosławii „100-leciem walki 
o serbski język i pisownię“ Komitet 
Słowiański w  Polsce organizuje 
cykl odczytów i pogadanek, poświę­
conych ,.ojcu literatury serbskiej“ 
—  Wuce Kavadzicowi..

5 Wuk Kavadzic pierwszy wprowa­
dził do literatury język narodowy,

1 stworzył serbski język literacki, o- 
: pracował pierwszą gramatykę 1 
i pierwszy serbski słownik.

j JUG O SŁO W IAŃSK IE
| STYPEND IU M  D L A  M ŁO D ZIE ŻY  

POLSKIEJ
Jugosławia ofiarowała 15 stypen­

diów dla studentów i pracowników  
naukowych polskich, poświęcają- 

jcych się studiom historycznym i fi­
lologii słowiańskiej. Będą to sty­
pendia wymienne, które mają po­
krywać koszty nauki, mieszkania 1 
utrzymania.

D W U SE T N A  R O CZN ICA  U R O D ZIN  
JOZEFA W Y BIC K IE G O

I We wsi Bendominie koło Koście­
rzyny odbędą się wielkie uroczy­
stości, związane z dwusetną rocz­
nicą urodzin autora naszego hymnu 
n odowego —  Józefa Wybickiego, 
Równocześnie powstanie w rodzin­
nej wiosce Wybickiego uniwersytet 
ludowy nazwany jego imieniem.

W R Z E S I E Ń  - M I E S I Ą C  O D B U D O W Y  W A R S Z A W Y

Budowa domu M in. Przemysłu oraz dwa odbudowom* domy przy  
»biegu ulie Brackiej I Placu S Krzyży.

A$- TM,
Euiny ulicy P iw nej na Starym  

Mieści» w Waramiwł*.

Dom u »itkgu ul. Trębackiej i K rak. Przedmieście w odbudowie.

•ŁOWO POLSKI* Nr St* Str. *

Uczgmjj się

poprawnie p oru sz ać  
po ulicy

postanowiono, że rewindykacja od­
bywać się będzie powoli na prze­
strzeni całego roku, co pozwoli za­
równo Polsce, jak i Czechosłowacji 
na uzupełnienie wytworzonych bra­
ków w taborze kolejowym i nie spo­
woduje przerw w normalnym ruchu 
towarowym. Akcja wymienna tak 
ze strony czechosłowackiej, jak  i ze 
strony polskiej, przyczyni się do u- 
jednoliceniia posiadanego taboru j 
kolejowego.

Niezależnie od rozmów prowadzo­
nych na temat taboru kolejowego, 
na konferencji omówiono szereg 
zagadnień, związanych z odbiorem  
z Czechosłowacji wywiezionych 
tam przez Niemców urządzeń tech­
nicznych fabryk i zakładów prze­
mytu—- *-ch.

*  Z A  SZE PT A N Ą  PR O PA G A ND Ę
Wojskowy Sąd Rejonowy w  Olszty­
nie skazał Henryka Majewskiego 
na 8 lat więzienia, Włodzimierza 

i Brudzińskiego na 7 lat i Ignacego 
Nowickiego na 6 lat więzienia -a  
rozpowszechnianie fałszywych po­
głosek, szkodliwych dla Państwa.

*  W  Z W IĄ Z K U  ZE SP E K U LA ­
C YJN Ą  Z W Y Ż K Ą  CEN W ĘG LA  na 
wolnym rynku, spowodowaną zao 
patrywaniem się ludności w  opał 
na zimę, Komitet Ekonomiczny Ra­
dy Ministrów podwyższył kontyn­
gent węgla wolno-rynkowego. Wę­
giel ten przeznaczony jest na zao­
patrzenie ludności pracującej, któ­
ra nie korzysta z kart aprowizacyj- 
nych i deputatów.

j *  42 M IL IO N Y  ZŁO TYC H  na od-
’ budowę Stolicy zadeklarował Zw ią­
zek Gospodarczy Spółdzielni „Spo­
łem“.

*  Z A K U P IO N Y  ostatnio przez 
Polskę statek typu „Liberty", noszą 
cy nazwę „Mexico Victory“ wyszedł 
ze stoczni w  San Francisco, gdzie 
otrzymał nazwę „Kiliński“.

| *  PROJEKT B U D O W Y  KOLEJ-
; K I N A  K LIM CZO K . W  Bielsku od­
była się konferencja w  sprawie ou 
dowy kolejki linowej na Klimczok 
i Skrzyczną oraz połączenia tramwa 
jowego Bielsko —  Szczyrk.

prac nad ehemizme-m prątka gruź­
licy. i

O sprowadzenie do kraju strepto­
mycyny, jedynie skutecznego dziś 
leku przeciwgruźliczego, zapale­
nia opon mózgowych i gruźlicy pro­
sówkowej.

Wreszcie za pośrednictwem Min. 
Zdrowia zwraca się do Min. P rze ­
mysłu i H and lu  o większe uwzględ­
nianie potrzeb akcji przeciwgruź­
liczej w  ramach zagranicznej w y ­
miany towarowej, gdyż część nie­
zbędnego sprzętu może być wyłącz­
nie sprowadzana zza granicy.

W szystkie uchwały przyjęto jed­
nomyślnie przez aklamację.

W arto  zaznaczyć, że w  obradach  
I Z jazdu zabierał głois przedsfawi- 
j ciel Organizacji Światowej Służby  
! Zdrowia prży O N Z  dr Geluer, 

przedstawiciel Francuskiego Tow.
; Przeciwgruźliczego d r Edan, oraz  
j Duńczyk dr Stein. Wszyscy ci cu- 
! dzoziemcy bra li czynny i żywy u- 
1 dział w  obradach, doceniając wagę  

w alk i o życie Polaków  —  z gruźli­
cą-

U chw ały  o wielkim  znaczeniu 
społecznym, przyjęte przez uczest­
ników obrad  przez aklamację, są  
najlepszym sprawdzianem  w oli 
walki.

V I I I  Polski Z jazd  Przeciwgruź­
liczy stw ierdza:

Konieczność jak najszybszego 
wydania Ustawy Przeciwgruźliczej 
i wniesienia je j projektu na naj­
bliższą sesję Sejmu.

Apeluje do Min. Zdrowia o utwo­
rzenie instytutu Przeciwgruźlicze­
go dla ześrodkowania badań nau­
kowych, klinicznych i społecznych, 

Zwraca się do Min. Oświaty o u- 
tworzenie na wszystkich Uniwersy­
tetach it kraju katedr ftizjologii, 

Wzywa Z U S  do przedłużenia o- 
Tcr.esu świadczeń dla chorych na 
gruźlhę z dotychczasowych 6 mie­
sięcy do 2 lat.

Prosi Min. Obr. Narodowej o 
wprowadzenie obowiązkowych ba ­
dań wszystkich poborowych, by 
wyeliminować, z koszar źródła za­
każenia.

i Zwraca się do Min. Oświaty i  
■ Zdrowia o specjalne subsydiowanie



Budyneczek „OO“, o którym pi 
szemy, stoi na ulicy Curie-Skło- 
dowskiej przy Chałubińskiego. 
Łączy się z kioskiem na gazety. 
Jakie jest jego przeznaczenie —  
widać odrazu. Niemiłe jest tylko 
to, że swoim przeznaczeniem siu- 
ży nadal bez dostatecznych pod­
staw. Bo nie powinien służyć, 
skoro kanalizacja jest popsuta. 
Przez to woń obrzydliwa rozcho­
dzi się wokół.

Mamy różne zmartwienia we  
W rocławiu i zajmowanie się spe 
cjalnie „OO“ na Curie-Skłodew- 
skiej może wyglądać na przesa­
dę. A le nie będzie na przesadę 
wyglądać, jeżeli zważymy, że bu­
dyneczek stoi tuż obok kliniki 
uniwersyteckiej, że bardzo nieda 
leko tego budyneczku odbywał 
się teraz wielki zjazd przeciw­
gruźliczy i że na przeciw-ko niego 
wznosi się gmach nowoczesny, 
piękny i okazały, a na gmachu 
tym czytamy: „Państwowy Za­
kład Higieny, filia w e  W rocła­
w iu“.

N ie mamy żadnych wniosków  
w  sprawie pozbawionego kana­
lizacji budyneczku. Te wnioski 
pewnie wyciągnie kto inny.

SU ŁEK

» 0 0 «

8 Krzyzów Zasługi
rozda wrocławianom Miejska Rada Narodowa

FOTOPLASTIKON — ul. gen. Sw:er 
czewskiego 27 — wyświetla co­
dziennie od godz. 9-tej do 21-3zej. — 
„Praga — Stolica Czechosłowacji“ .

Badlo
SOBOTA, 27 września 1947 r.

6.05 Gimn.. dzieo., muz., i program. 
6.57 Sygnał. 7.00 Muz. 7.15 Wiadcm. 
pcran. 7.30 Muz. 7.55 Inf, ogólnop. 
8.05 Skrzynka PCK. 11.57 Sygnał, — 
12.06 Wiad. połudn. 12.10 Przegl. pras. 
stoł. 12.15 „Swojskie melodie“ . 12.30 
Aud. dla wsi. 12.40 Pieśni Melcera.
13.00 Budowa mieszkań. 13.10 Muz.
14.00 Inf. Pois. Pał. 14.15 Inform. 
14.17 Kone, reklam. 14.35 Impresje 
hiszp. 15.00 Muz. 15.20 „Kuba Jurek“ 
aud. słowno-muz. 15.40 Utwory na c- 
bój i fortep. 16.00 Dziennik popcł. —
16.20 Muz. 16.40 Skrzynka techn. 16.50 
Pogad. gospod. 17.00 Przy sobocie po 
robocie. 18.30 Bibliotekarz nowocz. 
18.45 Felieton na niedz. 19.00 „Tam, 
gdzie powstają przewody : kable“ . —
19.15 „Nowe książki“ . 19.30 Muz. ka­
mer. 20.00 Muzea i zbiory sztoki w 
Moskwie. 20.05 Kobieta w świecie. —
20.10 Nowe oblicze Katedry Pozn. —
20.15 Reportaż. 20.25 Z zapomnianych 
naszych pieśni. 20.57 Sygnał. 21.00 
„Sprawy i ludzie“ . 21.30 Moz. 21.45 
Kwestia rosyjska wg. Simonowa. 22.10 
Sport. 22.15 Konc. ork. tan. 23.00 Ost. 
wiad. 23.10 Program na jutro. 23.20 
Koncert życzeń. 23.55 Z ost. chwili.

N IE D Z IE L A , 28 w rześnia 1947 r.
7.00 Koncert życzeń. 8.00 Dziennik i 

przegląd prasy. 8.20 Program. 8.28 Kon 
cert. 8.50 Pog. Zw. Pols. Rodz. Radiów.
9.00 Naboż. 10.00 Aud. region. 11.00 
Aud. ZSCh. 11.20 Koncert reklam. 11.38 
Koncert życzeń. 11.57 Sygnał. 12.05 
Konc. muz. radz. 13.30 „Na dzień Spół­
dzielczości“ . 13.40 Aud. d!a świetlic 
wiejsk. 14.25 Chwila Biura Stud. 14.30 
Zeg. radiowe. 14.40 Teatr Wyobraźni.
15.20 „Opowiedział dzięcioł sowie“ . — 
15.40 Recital śpiew. 16.02 Słuchów. 
16.37 Muz. 16.45 „Muzea, zbiory sztuki 
w Leningradzie“ . 16.50 Z poezji Bro­
niewskiego. 17.00 „Podw. przy mikr. ‘ .
18.10 Recenzja. 18.2o Aud. rozryw. — 
18.50 „Moja Warszawa“ . 19.00 Fran­
cja przemawia do Polski. 19.30 Odbud. 
Atelier film. 19.50 Koncert. 20.30 „Dla 
każdego coś miłego“ . 20.57 Sygnał. —
21.00 Dzień, wieez. 21.30 Muz. 22.05 
Sport. 22.15 Koncert. 21.30 Muz. 22.05 
Sport. 22.15 Koncert. 23.00 Ost. wiad.
23.10 Sport. 23.20 Program na jutro. 
23.30 Koncert życzeń.

Nocne dyżury aptek
Pod „Gwiazdą“ — ul. Stalina 67 

„  „Lwem“ — Pl. Słoneczny 2.
„  „Aniołem“ — Szczytmicka 28.
„  „Mewami“  — Partyzantów 25.

OFIARY
N A  F U N D U S Z  O D B U D . W A R S Z A W Y

Zł 100 złożył Szyrszen Florian prac. 
Elektrowni Miejskiej.

10-tej w ieczór, kupując 2 aparaty fo  
tograficzne. „C iąg  dalszy“  nastąpić 
m iał dnia następnego, na k tóry  to 

.dzień  pro jektow ano kupno jeszcze 
, 6-ciu innych aparatów. Tym czasem  
. okazało się, że aparaty zostały w y ­
dane z  przechow aln i bagażu, nie 
w łaścic ielow i, lecz n ieuczciwem u 
znalazcy kw itu  bagażowego, (k tóry  j 
w łaśnie sprzedał je  M aryczow i), a 
transakcja sw ój „da lszy  c iąg“ zna­
lazła przed  Sądem Grodzkim .

Pon iew aż oh. M arycz, ja k  w yk a­
zało dochodzenie, n ie pobrał w a ­
lizk i z  aparatam i z  przechowaln i, a 
ty lko  nabył je  od przyw łaszczyciela, 
skazany został na 6 m iesięcy w ię ­
zienia bez zaw ieszenia. J. B.

M ożna w e  W rocław iu  narzekać 
na góry  śmieci, lub użalać się na 
trudności przy zakupie słoniny, lecz 

i trzeba przyznać, że pod pew nym i 
j w zg lędam i przechodzim y w ręcz o- 
i kres „p rosperity“ . Taką kw itnącą 
j gałęzią jest u nas handel n ie lega l­
ny. G łówną cechą handlu n iepraw e­
go jes t to, że często styka się z... 

i praw em  (na ław ie  oskarżonych!) 
Handlu jąc bow iem  nieopatrzn ie „z  
w o lnej ręk i“ , można czasem odpo­
w iadać przed  Sądem,, bynajm niej 

, nie „z  w o lne j stopy“ . Zwłaszcza, 
gdy  się dokonywa transakcji o póź­
nych godzinach nocnych, po cenach 
podejrzan ie niskich i z  podejrzanym  

| osobnikiem, ja k  to  uczynił ob. M a­
ryc z  w  dniu 21 czerwca, c godz.

N a  aparatach fotograficznych
m o żn a  za ró b  ć . . .  6 m iesięcy w ię zie n ia

W. s s s S i  / g d o w e i

Przysypany gruzami
(K-i) Monter Zakładów Wodociągowo 

— Kanalizacyjnych, Zarządu Miejskie 
go — Roman Lisiak, zajęty przy in­
stalacji wodociągowo kanalizacyjnej 

w lokalu kina „Odra“ wszedł na ru 
mowiska na parterze i  pociągnął za 
rurę. W tym momencie runęła część 
ściany. Ogólnie potłuczonego Lisiaka 
przewiozło Pogotowie Ratunkowe P. 
C. K. do szpitala.

Wypadek tramwajowy
(K-i) Na ul. Curie - Skłodowskiej 

róg Wybrzeża Wyspiańskiego , tram 
waj linii „12“ — potrącił pracownika 
Państwowego Zakładu Hodowli Roś­
lin w  Krapkowicach — Józefa Czaję. 
Ogólnie potłuczonego i  poranionego 
Czaję — przewiozło Pogotowie Rstun 
kowe do szpitala.

„Miła“ przyjaciółka
(K-i). Przy ul. Rejtana — przyja­

ciółka uderzyła talerzem Włodzimiie 
rza Michela, raniąc go w twarz, czo 
ło i głowę. Po udzieleniu pomocy na 
punkcie opatrunkowym PCK na Dwor 
cu Głównym, przewieziono Michela 
do szpitala.

„Ratunku! Pomocy!“
(K -i) G dy pociąg N r  224, jadący z 

Żegania do W arszawy, p rzyby ł o 
| godz. 22 min. 20 na dw orzec W roe- 
Iław  —  Nadodrze, z  jednego w ago­
nu rozleg ły  się okrzyki k ilku  pasa­
żerów : „Ratunku! Pom ocy !“

G dy na alarm  nadbiegli w arto ­
w n icy  . Służby Ochr. K o l. oka­
zało się, iż w agon by ł tak zaplu- 
skwiony, iż  pasażerow ie zmuszeni 
b y li w y jść  z  przedziału- i  zw róc ili 
się o in terw encję do „Sok istów “ i i 
służby, gdyż obsługa ko le jo ­
w a  była bezradna. Oczyw iście, że 
funkcjonariusze S O K  nic n ie m og li; 
dopomóc nieszszęśliwym  pasażerom , 
lecz poradzili, aby z łoży li skargę na 
D worcu  G łów nym  w W arszaw ie.

SŁOWO PO LSK IE  Nr 266 Str. 4

E g z a m i n y  wstępne
na Wydział Prauia

Dnia 2. 10. o godz. S.30 w  Gmachu 
G łów nym  Uniwersytetu  odbędzie 
się egzam in pisem ny na I  rok 
W ydz. P raw no - Adm inistracyjnego. ! 
Egzam iny ustne na tenże w ydzia ł o d - ! 
będą się w  term in ie od 7. —  11. 10. 
w łącznie. B liższe szczegóły ogłosi 
D ziekanat W ydziału  w  dniu 2. 10. 
br.

I

(meh). Swojego czasu podaliśmy do 
wiadomości Czytelników — listę człon 
ków Cechu Szewców i  Rzemiosł Skórza 
nyc-h we Wrocławiu, którzy podjęli 
piękną inicjatywę, zaopatrzenia w obu 
wie — najbiedniejszej młodzieży szkol 
nej.

Dziś podajemy II  listę ofiarodawców. 
Jednocześnie według oświadczenia 
przewodniczącego Komisji Zbiórkowej 
ob. Łukasiewicza, komunikujemy, że 
zebrane dary będą rozdane dziatwie 
szkolnej w najbliższych dniach w gma 
ehu Izby Rzemieślniczej we Wrocła­
wiu.

Po jednej parze obuwia ofiarowali:

Arnhaus Henryk, Boksenbau Hersz, 
Bieganiee Leib; Bojanowski J.. Barzyc 
■ki Tadeusz, Brejtowicz Dawid, Bren­
ner Natan, Chudy Jan, Drzewicki Wła 
dysław, Domański Antoni, Fornalski 
Michał, Fritz Maria, Fortyński Berek, 
Gorezywski Feliks, Goldman Abraham, 
Gawlik Marek, Gilden Benjamin, Gra 
bowski Wiktor, Grabowski Henryk, 
Gaca Edmund, Gromada Izydor, Hu- 
kaluk Józef, Jamisz Eugeniusz, Jabłoń 
ski Jan, Katz Józef, Kuć Wincenty, 
Kożuch Mojsie, Kowalski Tadeusz, Ka 
tyk Piotr, Ledwożyw Jan, Łyszko 
Szmul, Lubiński Stefan, Leszczar Mi­
chał, Łukasiewicz Kazimierz, Matros 
Roman, Maciejewicz Stefan, Paroń Bo 
lesiaw, Pereł Moszko, Pąśko Józef, Pa 
pliński Mikołaj, Pc-aomarenko Miko­
łaj, Pękalski Bronisław, Pcdkaminer 
Ludwik, Repczyński Karol, Rozenberg 
Izrael, Rakowski Zygmunt, Rokicki 
Kazimierz, Sobierajsfci Franciszek, 
Ślipko Michał, Szubartowdcz Franci­
szek, Sójka Michał, Tysz Stefan, Tysz ! 
kowski Stanisław, Tomczak Józef, To ■

KOMUNIKATY
i PROGRAMY

Teatry
PAŃSTWOWY TEATR DOLNOŚLĄ­

SKI — w  sobotę dn. 27-go 'om. godz. 
19-ta, pierwsze przedstawienie komedii 
Beaumarchais pt.: „Cyrulik Sewilski, 
czyli daremna przezorność“ z udziałem. 
Jerzego Bukowskiego, Godlewskiego, 
Herby, Jakowskiej, Karczewskiego, 
Pietraszewicza, Serwińskiego, Słodkow­
skiego i Jerzego Waldena. W „Cyruli­
ku Sewilskim“ wystąpi balet Opery 
Dolnośląskiej.

TEATR POPULARNY — w sobotę, 
dn. 27-go bm. godz. 19-ta, występ Xe- 
ni Grey primadonny operetki warszaw 
skiej i poznańskiej oraz Stefana Sojec- 
kiego z Teatru „7 Kotów“ . Przy forte­
pianie mgr. Marian Radzik.

CO ZOBACZĄ DZIECI 
W TEATRZE L A LK I I  AKTORA
Już w niedzielę, 28 bm. Teatr Lalki 

i Aktora otwiera sezon 1947/8 — pre­
mierą podwójnego programu. W pierw­
szej części będzie pokazane widowisko 
kukiełkowe, oparte na motywach Di- 
sney‘a p.t. „Trzy Świnki“ , w drugiej 
usłyszą dzieci opowieść Anny Swir- 
szczyńskiej o „Biedulce“, co poszła w 
świat, szukać przyjaciela.

O He przedtem w teatrze odbywały 
się widowiska, wyłącznie kukiełkowe, 
w sezonie bieżącym, teatr rozszerza 
swą działalność, wprowadzając przed­
stawienia dla dzieci i młodzieży, w  wy 
konaniu żywych aktorów.

Taką sztuką jest „Biedulka“ , przemi 
łe widowisko, oparte na muzyce, tań­
cach i śpiewie.

Kina
„ŚLĄSK“ — ul. gen. Świerczewskie­

go 67 — film prod. radz. „Lermon­
tow“ .

„W ARSZAW A" — ul. Fredry 16 — 
film prod. amer. „Złote wrota“ . 

„ODRA“ — ul. Kołłątaja 32, film 
prod. ang. „Zwycięzcy stepów“ . 

.POLONIA“ — uł. Żeromskiego 53, 
film prod. radz. „Pewnej nocy“ , 

„TĘCZA“ — ul. Kościuszki 177, film 
prod. radz. „Syn pułku“ .

.są  to głównie roboty stolarskie! 
i murarskie. P rzy  odbudowie „ A - , 
w agu“ zatrudnione są 4 firm y — ; 
dwie budowlane: „Zrzeszenie Tech-1 
uików“ oraz Państw ow e Przed s ię -, 
biorstwo Budowlane, firm a insta­
lacyjna „Schultz“ o raz firm a wy- 

! bonująca instalację elektryczną.
: Z  przewidzianych robót godnych pod 
j kreślenia, należy wymienić montaż 
wewnętrznych świetlików w  halach  
oraz budowę komina wysokości 30 
m. d la instalacji centralnego ogrze­
w ania. D o  remontu instalacji cen­
tralnego ogrzewania już p rzystą­
piono. Posiada to duże znaczenie,

, ponieważ roboty tynkarskie i ma- 
! larskie niożna będzie w ykonywać w  
j  miesiącach zimowych.

Okręgowego Zarządu TPŻ.
Przed zbiórką na placu, TPŻ wrę­

czyło poborowym w formie poczę­
stunku amerykańskie papierosy i  wią­
zanki biało -  czerwonych goździków, 
jako symbol sympatii społeczeństwa 
dla polskiego żołnierza.

Po wzniesieniu okrzyków na cześć 
Prezydenta R.P. i  Naczelnego Wodza, 
wszyscy zebrani odśpiewali Hymn Na 
rodowy oraz jedną strofkę Roty.

Z PI. Wolności, poborowi udali się 
w zwartym szyku wprost na dworzec 
kolejowy.

„ W i d z i a ł e m  M o s k w ą “
Odczjjt 

prez. Kupczyńskiego
W niedzielę, o godz. 11.30 w sali ki- ' 

na „Śląsk“ w ramach Miesiąca Wymia 
ny Kulturalnej Polsko - Radzieckiej, 
prezydent m. Wrocławia, Brcnisłew 
Kupczyński wygłosi odczyt p.t. „W i­
działem Moskwę“ .

Prez. Kupczyński podzieli się ze słu 
checzami swymi wrażeniami z uroczy 
stosci SOO-lecia Moskwy, w których 
brał uaział jako członek delegacji 
miast polskich.

Po odczycie wyświetlony zostanie 
film radziecki p.t. „S00-lecie Moskwy“ 
i odbędzie się kcneert ku czci 25-cio 
lecia Armii Czerwonej.

Wstęp bezpłatny.

Fryzjerzy
na odbudową W a r s z a w y

(K -i) Pracow n icy  Zaw odow ego 
Zw iązku  F ry z je ró w  opodatkowali 

- się 200 do 300 zł. od osoby na rzecz 
odbudowy W arszaw y, . zam iast 
dn iówki pracy —  co w  przyb liżen iu  
w yn iesie około 60.000 zł.

Zarząd Cechu postanowił o fia ro ­
w ać 1/30 dochodu uzyskanego w 
sierpniu przez w łaścic ieli zakładów  
i s iły  najemne.

Sumy te w p ływ a ją  do kasy Ce­
chu F ryzjerów .

Z ubiegłej doby
Przy pracy

(K-i) 30-letni palacz Stefan Gwóźdź 
w czasie pracy na parowozie na sta­
cji Brochów, zestal uderzeny klapką, 
doznając poranienia głowy. Po udzie­
leniu pomocy na punkcie opatrunko­
wym FCK na Dworcu Głównym, Gwo 
żdzia przewieziono do szpitala.

Wprost w gorące mydliny
(Ki) Na terenie Państwowej Fabry- I 

ki Sztucznego Jedwabiu Wrocław — 
Kowale, robotnik Marian Domagała i 
w czasie pracy wpadł do basenu, na ! 
pełnionego wodą mydlaną o tempera ' 
turze 63 stopni, przeznaczoną do płu j 
kania jedwabiu. Na krzyk nieszczęśli | 
wego nadbiegli inni robotnicy i  momen ! 
teinie wydobyli Domagałę, którego I 
Pogotowie Ratunkowe przewiozło do ' 
szpitala. Tam lekarz stwierdził popa i 
rżenie II i I I I  stopnia. Stan cfiary wy j 
padku ciężki.

szek, Zatyka Stanisław, Zbylut Mie­
czysław, Zabierek Mieczysław.

Po dwie pary ofiarowali:

Dębicki Walerian, Huzyk Michał, 
Laperdcn Zendor, Senczuk Dikier, 
Truszewski Jan, Zaporucha Albert.

maszewski Aleksander, Trukaczewski 
Stanisław, Waliczek Franciszek, Wy- 
robek Aleksander, Woj Cieszyn Franci j 
szek. Wisenblitt Jankiel, Wojfyś Sta- j 
nisław, Wijas Józef, Witkowski Ed- 1  
ward, Zilberstein Dawid, Zalewski 
Jan, Zawodny Jan, Żurawski Franci

Pożegnanie poborowych
(Meh) Wczoraj o godz. 15-tej odby­

ło się na Pl. Wolności pożegnanie o- 
statniej partii poborowych w licz­
bie 180, stanowiących rocznik 1925 
i  28 i pochodzących tylko z terenu 
Wrocławia.

Przyszłych żołnierzy pożegnali w 
krótkich, lecz serdecznych słowach 
Komendant RKU — mjr. Lewiński, 
ob. Zdziechowski w imieniu prezyden 
ta miasta i mgr, Lipski z ramienia

Cech Szewców i Rzemiosł Skórzanych
nie ustalę w pomocy dla najbiedniejszej młodzieży

...Emeryci mają dostać ulgi w opła­
tach za gaz, wodę itp. Sprawę zadecy­
duje Miejska Rada Narodowa.

...Gisal (Główny Inspektorat Specjał 
nej Akcji Likwidacyjnej) teraz sam 
się likwiduje w związku z całkowitym 
wypełnieniem swych zadań.

...„Blokowy“ Edmund Jurek podej­
rzany jest'o to, że w obozie kcncantra 
eyjnym Fuenfteichen. (pod Wrocła­
wiem) znęcał się nad Polakami i Ży­
dami. Kto ma o tym wiadomości, 
niech poda w Prokuraturze Sądu Okrę 
gowego we Wrocławiu (ul. Sądowa 1 
pekój 545).

...Stronnictwo Pracy, Zarząd Woje­
wódzki przeniosło swój lokal na ul. 
Szewską Nr. 5.

...N ie m ożna poznać parku na skwe 
rze w pobliżu gmachu Województwa. 
Usypiska 'śmieci i labirynty bunkrów 
zamieniają się w piękne plantacje. O- 
becnie pracuje tam mechaniczna ko­
paczki na gąsienicach, niwelując te­
ren.

...B loki kam ienne, taśmy stalowe z 
mostu i  wszelkie rupiecie leżą do tej 
pory na jezdni przy moście Grunwal- 
ćLzikłm i nikt nie śpieszy się by to u- 
przątnąć. A  jak będzie wypadek?

...M iejska R ada  N a ro d o w a  zbiera się 
na obrady w poniedziałek o 9-tej ra­
no. Obszerny porządek obrad obej mu 
je między innymi zmiany personalne 
w  składzie Rady i  wydzierżawienie 
Ossolineum, budynku przy ul. Kocha­
nowskiego 7/9.

M & w ią  w.& W‘ h O Jd toM /iu..

(m ek). W  poniedziałek dnia 29 
bm. na plenarnym  posiedzeniu 
Miejskiej Bady  Narodowej w  Sta­
rym Ratuszu odbędzie się dekora­
cja Krzyżam i Zasługi 8 obywateli 
miasta W roc ław ia .

Srebrne Krzyże Zasługi otrzyma­
ją :  Stanisław Czesner, Inspektor 
Org. Z  w. Samopomocy Chłopskiej; 
Dym itr Lewicki, kierownik Oddzia­
łu" Świadczeń Rzeczowych TJrz. W o j. 
W ro c ław ; Jerzy Petrykowski, In ­
spektor Oddz. Aprow izacji i H an ­
dlu, Józef Skibiński, Z-ca kier. 
Oddz. Świadczeń Rzeczowych; W ła ­
dysław  W kłodowski i Kazim ierz  
W ielkopolski —  kierownicy Ref. 
Spr. H .U .W .

Brązowym i K rzyżam i Zasługi od- s

(i ) .  Olbrzymi budynek „A w a gu “ 
z dnia na dzień pokrywa się coraz 
większą ilością okien, upodabnia­
jąc  się w  szybkim tempie do nor­
m alnej, niezniszczonej budowli 
P lan  odbudowy przewiduje n a ­
przód wykończenie budynku na 
zewnątrz, później zaś przystąpi się 
do remontu wnętrza. Początkowo  
P . C. H . zamierzała odremontować 
tylko trzy kondygnacje „A w agu “, 
jednak ze względu na bezpieczeń­

stwo, estetykę oraz możliwości w y ­
zyskania całego budynku; postano­
wiono odremontować wszystkie 8 
kondygnacji.

W  związku z tym kredyt będzie 
podwyższony do 200 mil. zł. W  
pierwszym 90-cio dniowym terminie , 
roboty wykonano już w  60 proc., —  1

Szvbkie tempo odbudowy »A w a g u «

. kiej oraz W ac ław  Łanieeki, dozorca 
! woj. Zw . Samopom. Chłopskiej.

znaczeni zostaną: Eugeniusz R y l-, 
ski, d-ca drużyny Straży W ojew ódz



11-fgi etap »Tour de Pologne«

Jankowski pierwszy z  wrocławian w Opolu
zdobywa srebrny puchar potrafili nawiązać równorzędną wa! 

kę ze starymi wygami szos polskich. 
Także bardzo wysoką ocenę zyskał 
sobie kolarz wrocławski Jankowski, 
o którym wszyscy wyrażają się z 
uznaniem.

Zainteresowanie wyścigiem ołbrzy 
mie. Metę drugiego etapu, znajdu­
jącą się koło redakcji „Życia Często­
chowy“ obiegły wielotysięczne tłu­
my widzów, którzy entuzjastycznie 
witali zbliżających się zawodni­
ków. Organizacja spoczywająca w  
rękach przedstawicieli prasy Spół­
dzielni Wydawniczej „Czytelnik“ 
nadzwyczaj sprawna.

W  dniu jutrzejszym sprawozdanie 
z etapu Częstochowa —  Łódź.

KSIĄŻKI
N U T Y

M A P Y

M .  A R C T
W R O C Ł A W

GEN. ŚWIERCZEWSKIEGO 98
p r z y  Du jorcu  G ł ó w n y m

K -3406

Z teki anegdot

OSTRZEGAMY
przed kupnem skradzionego z tut. hu­
ty 1 motoru elektrycznego Typ R 54 
Nr. 9 o mocy 3,5 KW Nr 2552734. 

Państwowa Huta Szklą 
Tuplice, pow. Ż»ry, Dolny Slask

K 3651

S Z T A N D A R Y
Chorągwie, paramenta kościel­
ne, wykonuje fachowe i solid­
nie. Pracownia haftów artysty 
Owych.

IRENA SZAŁOWA
POZNAN, ul. Skarbowa 93. 
tel. 12 - 54. K  3824

S Z T A A B A R *
Chorągwie - Paramenta kościelne

wykonuje jedyna fachowa 
na miejscu firma 

J O Z E F  Ł O W 1 N S K I 
Poznań, W. Garbary 20, tel. 39-05
Liczne uznania za pracę.
Dojazd tramwajem 1 z Dworca Gł, 
do Starego Rynku oraz 5 i 8 do 
Garbar. K-3146

K onces jonow ane  Biuro 
Buchalteryjno -Rewizyjne 

i W .  WiH/HIICBii
i zostafö przeniesione na ulice
i Wlarsz. S ta lina  N r 60
względnie zgłoszenia w mieszkaniu 
przy ul. Spółdzielczej Nr. S m. 4 (Sę­
polno). K 3579

Sztandary, pararaen:. kościelne 
wykonuje w  w łasnych pracowniach

n ajstarsza fachowa firm a 
na m iejscu

K Ę D Z I E R S K A
Poznań - Górczyń.ul. Zgoda 2A

T elefon  64-83. Rok załóż 1914 — 
Nagrodzona na P  W K.. d o^ z d  
tram w ajem  4 i 5 Osobny dział 

napraw-. • K -3147

K  3597
d o s t a r c z a

baterie kiesz. anodp 
W A C Ł A W  T U R E K

Wroclaw, ul. Kołłątaja 32 
PRZEDSTAWICIEL 

Pnlskiei Fabryki Ogniw i Baterii 
Daiman w Starogardzie 

 na m. Wroelaw i Dolny Siask

W łó c zk i  -  Wełny
do robót ręcznych w wielkim wyborze 

poleca

Senfpala l i M z & i  i gisłnu
W roc ław , Stalina 84

bezpłatna nauka, roboty na drutach.

K R O N IK A
Dolnego Śląska

I Opolszczyzn*?
9708

Spółdzielnia Wydawnicza kCzytelnik« 
W yd z ia ł Ko lportażu

W roc ław , ul. Kościuszki 51

ogłasza nin ie jszym

Konkurs na remont kiosku  m e t a lo w e g o
W ro c ław  —  PI. Kościuszki

prace ślusarsko-kouialskie, stolarskie, szklarskie
Bliższych in form acji udziela W ydzia ł Kolportażu, W ro c ław  —  Kościuszki 51

Termin składania ofert do 30.9 1947. K  3̂ >6o

Cech Rzem iosł Metalowych we Wrocławiu
apeluje do swych członków, prowadzących zakłady rzemieślnicze, aby 
w  dniu 28 września r.b. (niedziela) była podjęta normalna praca. 
Wszeiki dochód uzyskany w  tym dniu przez właścicieli jak równ-eż 
wynagrodzenie zatrudnionych pracowników, należy przekazać za po­
średnictwem Cechu na konto Izby Rzemieślniczej w/m.

Gdyby w  tym dniu otwarcie warsztatu było z jakichkolwiek 
względów utrudnione, wtedy właściciel tegoż warsztatu wpłaca war­
tość jednodniowego dochodu swego i swych pracowników obliczoną w 
wysokości 30 części dochodu i piacy pr owników z m. sierpnia rb.

V> wyjątkowych wypadkach gdyby i obliczenia wysokości dochodu 
i płacy pracowników z m. sierpnia nie dało się dokonać, winien w ła­
ściciel warsztatu złożyć odpowiednią kwotę na ten cel.

Osiągnięte sumy ł powyższej akcji, w  wielkiej mierze pójdą aa 
rzecz budowy Domu Rzemiosła w Warszawie. 9836

Starostwo Powiatowe w Oleśnicy
o g ł a s z a

PUBLICZNĄ LICYTACJĘ
samochodu osobowego, m arki D . K . W . 4-ro cylindrowego, będącego 
w użytkowaniu Starostwa Powiatowego, który z dniem 15 września 
b.r. został wycofany z obiegu.

Licytacja odbędzie się w Oleśnicy w  garażach Starostwa Pow iato­
wego przy ul. Słowackiego N r. 10, dnia 30 września 1917 r., o godz. 
11-tej.

Samochód wystawiony do licytacji można oglądać w  dniu licy­
tacji od godz 10-tej do godz. 11-tej

Starostwo zastrzega sobie p raw o  unieważnienia przetargu bez 
podania powodów i jakichkolwiek odszkodowań.

Starosta Powiatowy  
w/z K R O K O S Z  J Ó ZE F  

K-3645 (W icestarosta)

W dniu 29.9 w k ościele  Sw . 
SŁanLstawa i Św . D oroty  o 
godz. 8 -e j  odbędzie się  Msza
Św  za duszę

S .ł 9. GUSTAWA SCHWiEGERA
z W ilna

zm arłego w T eh eran ie  we w-rze 
in iu  1913 r.

9372

*  N AU C ZYC IE LE  N A  OPOL- 
SZCZYŻNIE . Kuratorium Okręgu 
Szkolnego Śląsko - Dąbrowskiego 
zwiększyło z nowym rokiem szkol 
nym liczbę etatów nauczycielskich
0 150. W  związku z planowanym u-
1 chomieniem kilkunastu nowych 
szkół liczba etatów nauczycielskich 
wzrośnie odpowiednio.

*  ZJAZD C UK R O W NIC ZY  W  O 
POLU. W  dniu 28 bm. odbędzie się 
w  Opolu ogólno-polski zjazd pra­
cowników przemysłu cukrownicze­
go. Tematem zjazdu będą sprawy  
związane z tegoroczną kampanią 
cukrowniczą.

*  W  N AD CH O D ZĄC Ą  N IED ZIE ­
LĘ  odbędzie się w  Kłodzku uroczy­
stość wręczenia sztandaru miejsco­
wemu pułkowi piechoty. Sztandar 
ufundowało społeczeństwo powia­
tów: Kłodzko, Bystrzyca, Ząbkowi­
ce, Dzierżoniów i Strzelin.

*  ŚW ID N IC A  żegnała onegdaj 
swą młodzież, wcieloną w ramach 
ostatniego poboru w  szeregi Armi> 
Polskiej.

*  NAJW CZEŚNIEJ ukończono 
akcję uwłaszczeniową w pow. K a ­
mienna Góra.

*  80 TYS. L ITRÖ W  W IN A  I 70 
tys. litrów soku produkuje w  ciągu 
roku Państwowa Wytwórnia Win i 
Soków w  Jeleniej Górze. Zaś W y­
twórnia Octu może skutecznie za­
kwasić cały powiat jeleniogórski, 
dostarczając 140 tys. litrów octu 
rocznie.

*  PR N  W  DZIERŻO NIO W IE  zwró
ciła si§ do W R N  we Wrocławiu z 
prośbą o udzielenie zapomogi na po 
krycie niedoboru budżetowego Pow. 
Zw. Samorządowego na rok 1947 w  
sumie 1 mil. 200 tys zł. (wd).

V A P U R O  O P U S Z C Z A  P O L S K Ę , uda­
je  się do Ameryki! Przed opuszcze­
niem państwa polskiego — św.atowej 
sławy jasnowidz - psychografolog B. 
Yapuro przeprowadza seanse jeszcze 
krótki czas. Zatem jeżeli chcesz sko­
rzystać z fenomenalnych trafnych 
przepowiedni — nadeślij charakter pi­
sma, datę urodzenia. 100 złotych ne 
koszty. Pytań nie stawiać. Analizy — 
horoskopy metodą grupową — płatna. 
Tysiące podziękowań. Adresować: B. 
Vapuro, Katowice, skrzynka pocztowa 
374, K  3350

S Z A C H N O W I C Z  S.

J a k  p o w s t r z y m a ć  
l u b  c a ł k o w i c i e  
o d z w y c z a i ć  s i ę  
od nałogu palenia”

M e to d a
efektywna i niezatuodna
Książka * »  »»bycia w księgarniach.

K  3562

O G ŁO S ZEN IA  DROBNE
HANDLOW E

S K L E P IK  galanter, lub na inną bran 
żę odstąpię. Sw . W incentego 43 . 9048

S K L E P  z m ieszkaniem  do odstąpienia 
W iadom ość: K rom era 15, K arłow ice.

9046

SPR Z ED A M  sam ochód 3 tonowy, mar 
k i „K rupp” D iesel w dobrym  stanie 
z praw em  w łasności. W iadomość Ko­
ściuszki 35, drugie podwórze. 9546

SŁOWO POLSKIE Nr 266 Str 5

W A S IL E W S K I  Jan, syn Józefa i Ce­
cylii z domu Konarzewska, zam. w 

' Anglii Workshop Peteford RD. Miners 
Hostel Nutts. England, poszukuje żo­
ny B ron isław y W asilew sk ie j z domu  

; D y likow sk ie j ur. 1918 r. W roku 1940 
j 11 kwietnia została wywieziona do Ro 
sji z Wołkowyska. Ktokolwiek wiedział 
by o miejscu pobytu Wasilewskiej Bro 

. nisławy proszony jest o podanie w ia - 
! doraości do A ng lii lub D l. Śląsk, pocz 
ta i pow . Syców , n ieś  Slizów  N r ,  80 
W asilew ska Cecylia. 9T19

Man fe e! ŚLEDZIE
matiasy, szkockie, uliki, pocztowe w  
beczkach, póibeczkacb, puszkach i na 
kilogram y

o r a z  Si & N S L R W V
w  dużym w yborze po cenach

K o n k a r e  n cj i j nj j c.  h
poleca

„ S A N D A C Z ”
W roc ław , u!. Stalina 86. K 3621

„Koledzy —  lud francuski rozwa­
ża, czy ma generała Bonaparte mia­
nować dożywotnim konsulem. Wy 
także macie wyrazić swą opinię. Ko­
ledzy! Wyrażenie życzeń narodu mu­
si być wolne i nie chciałbym za nic 
w świecie na was wpływać. Jedno 
tylko zaznaczam z góry: każdego, 
który będzie głosował przeciw, ka­
żę przed frontem pułku rozstrzelać. 
„Niech żyje republika! Niech żyje 
wolność!“

C ZY  M O ŻN A  CHRZCIĆ ZUPĄ?
Profesor teologii Christian Knapp, ; 

który żył w  pierwszej połowie 19 w., i 
był członkiem komisji egzaminacyj- i 
nej uniwersytetu w  Halle, a także 1 
kuratorem mensy studenckiej. :

Pewnego razu zadał przy egzami- i 
nie pytanie jednemu kandydatowi: i 
„Czy byłoby grzechem w  braku wo- 1 
dy ochrzcić dziecko zupą?“, na co : 
kandydat odpowiedział: „Wszystko i ,
zależy od rodzaju zupy. Ta zupa, t 
którą otrzymujemy w  stołówce stu­
denckiej nadaje się doskonale do te­
go, aby zastąpić wodę, —  różnica 
między tymi dwiema substancjami 
jest znikoma'1.

SW OBODA G ŁO SO W A N IA  
Kiedy Napoleon ogłosił swą wolę, 

aby go wybrano dożywotnim konsu­
lem, generał Saint Hilaire zebrał 
swój korpus wojska i przemówił w  
ten sposób do żołnierzy:

fikowany został Rzeźnicki (S K P , 
W -wa) o gumę przed Wyględą, W an -: 
dorem, Pietraszewskim, Grzelakiem,
o metry za nimi w  następującej 
kolejności m ijają metę: Nowaezek.
Wojcieszak, Kapiak, Napierała, Bań­
ski, Czyi, Paprocki, Stolarczyk. Z a ­
wodnicy wrocławscy zajęli 20-te 
miejsce —  Jankowski i 23-cie —  
Trinkos.

W  klasyfikacji indywidualnej w  
chwili obecnej prowadzi Pietrasźew \ 
ski (DKS Łódź) przed Wyględą 
(Ruch Chorzów) i Kapiakiem (E- 
lektrycznośe W-wa).

Rewelacją wyścigu są kolarze 
śląscy Wyględą i Nowaezek, którzy j

f Prowadzenie w  pierwszej grupie 
na dłuższy okres czasu objął W an- 
dor zmieniając się z Kapiakem, N a­
pierała, Pietraszewskim, Nowacz- 
k' :m. Wyględą i Jankowskim. W  
tej części etapu większość kolarzy 
wchodzących w  skład czołówki ła­
pie defekty. Los taki spotkał No* 
waczka, Łazarczyka i wielu innych. 
Na 140-tym kilometrze Jankowski 
(IKS) zwalnia tempo i przechodzi z 
pierwszej do drugiej grupy.

Do Częstochowy wjeżdża zwarta 
grupa 14-fu kolarzy. W  końcowym  
sprincie odłącza się 6-ciu zawodni- 
ków, którzy w  jednakowym czasie 
m ijają metę. Jako pierwszy sklasy-

S F O H r
v . kilku ujierszach

S P O T K A N IE  reprezentacji piłki ko­
szykowej Anglii i  Ameryki rozegrane 
W Londynie zakończyło się nieznacz­
nym zwycięstwem zespołu angielskie­
go w st. 25:23.

Z N A N A  węgierska drużyna p łksr- 
sfca PTC Budapeszt (dawniej Hunga- 
riaj bawić, będzie w Polsce w dniach 
0Ü 7 — 17 października. PTC rozegra 
spotkanie z AKS Chorzów i kilkoma 
drużynami śląskimi.

WYŚCIG kolarski „Dookoła Euro­
py“ projektowany jest na rok 1950. 
Trasa biegu wyniesie prawdopodob­
nie lO.CJO km i podzielona zostanie na 
50 etapów.

S K O N E C K I czołowy tenisista Pol­
ski został zaproszony przez Szwedzki 
Związek Tenisowy do wzięcia udziału 
w turnieju na kortach krytych. Sko- 
heck: r>-="vdoDodot»nie skorzysta z za 
P

* J I - i  m.ędzynarodowe spotka 
nia ęz^..ają w roku bieżącym naszych 
piłkarzy. Wyjadą oni na Bałkany, 
gdzie spotkają się z reprezentacjami 
Jugosławii t Rumuni,.

W R O Z G R Y W K A C H  o „Fińskiego 
Niedźwiedzia“, który jest najwięk­
szym tfofęum piłkarzy skandynaw­
skich, prowadzi zdecydowanie Szwe­
cja — 16 pkt., przed Danią — 13 pkt.

W A R T A  pokonała wracający na 
Siąsk z Wybrzeża Ruch w st. 5:2 (2:0). 
Bramki dla Warty zdobyli Skrzypni-ok 
3, Smólski 2. Dla ruchu Kubicki i 
Żurek po jednej.

MECZ BOKSERSKI Łódź — Warsza 
wa został ostatecznie zakontraktowa- j 
ny na dzień 25 stycznia w Lodz..

Drugi etap „Tour de Pologne" 
długości 174 km, prowadzący z By­
tomia do Częstochowy był świad­
kiem zaciętej walki koalicji łódz­
kiej z Pietraszewskim, Grzelakiem  
na czele z doskonale jadącymi kola­
rzami śląskimi Nowaczkiem i W y ­
ględą z Ruchu Chorzów.

Punktualnie o godz. 11-tej nastą­
pił start kolarzy biorących udział w  
„Tour de Pologne“ z rogatki opol­
skiej w  Bytomiu. Pierwsze 30 km 
jadą oni zwartą ławą. W  momen­
cie zbliżania się do Toszka, zwarta 
ława powoli zaczyna się rozbijać 
na mniejsze grupy, które tworzą dłu 
bi i barwny wąż. Tóż za Toszkiem 
w górzystym terenie Napierała zw ;ę 
ksza tempo i pociąga za sobą całą 
czołówkę. Towarzyszą mu wytrwale 
Pietraszewski i Wyględą.

Przed Opolem tempo wyścigu 
wzm aga się i osiąga szybkość 40-tu 
km na godzinę. W  Nowej Wsi O- 
polskiej do czołówki dochodzą: K a­
piak, Nowaezek, Jankowski (IKS), 

n ap ie ra ła  zostaje w  Strzelcach i u- 
suwa pierwszy defekt. Wreszcie 
nadchodzi Opole i lotny finisz. Czo­
łówka osiąga szybkość 43 km na 
godzinę.

Meta finiszu lotnego w  Opolu znaj 
dowala się na ulicy Targowej. O 
godzinie 13.12, pojawiają się dwaj 
koiarze, którzy w  szalonym tempie 
m ijają półmetek. Pierwszy przycho­
dzi Pietraszewski (DKS Łódź) o pól 
koła przed Grzelakiem (Tram wajarz  
Lodź). Po upływie jednej minuty 
mija póhnstek zwarta grupa 10-ciu 
kolarzy, którą prowadzi Kapiak (E- 
lekłryezność W -wa). W  grupie tej 
znajduje się też kolarz wrocław­
skiego IKS-u Jankowski, który zdo­
bywa tyra samym puchar srebrny, 
ufundowany przez firmę Baracz —  
S.yrzycki we Wrocławia. W  cztery 
minuty później półmetek mija dru­
gi kolarz wrocławski Trinkos. Jaico 
ostatni mija lotny finisz w  Opolu 
Krzcińskr.

Za Opolerii kolarze dzielą się na 
dwie wielkie grupy. Pierwszą wkrót 
ce dochodzi Napierała, który jedzie 
wspaniale. 20 km za Opolem miała 
miejsce nieszczęśliwa kraksa. Ko- 
! rz krakowski Giza w  pewnym mo 
mencie upadł na szosę, na niego 
wpadli zaś w  pełnej szybkości 
Frączkowiak i Szymański. Wszyscy 
trzej ulegli poważnym obrażeniom. 
Przewieziono ich w  stanie ciężkim 
do szpitala w  Opolu.



ZNICZE na groby (palące się prze* 
półtorej godziny) doetarcza Wytwór­
ni* Artykułów Chemiczno - Gospo­
darczych „MERKURY“ Kraków. Stre- 
dom 10 tel 500-15 K-3224

APARAT TELEFONICZNY z tów ie-
Bceotem kupimy. Sklep, Rynek 36

K 3456

KAPELUSZE kapelaiy. stożki, hurto­
wa sprzedaż. J. Nutkiewicz i S-fca 
Łódź Piotrkowska 16 w podwórzu

K-3347

ARTYKUŁY FRYZJERSKIE Banasiek 
— Gajewicz, Łódź. Daszyńskiego 36. 
Poleca: aparaty, płyty, gumę do łą- 
ezeń. K-3248

SPRZEDAŻ WÓZKÓW dziecięcych 
■ejlepszych fabryk CHWILCZYÄSKL 
•e-ny przystępne, lYrocłew Pomorska 
Itr 20 Galanterie Metalowa. 94^2

WÓZKI DZIECIĘCE 
ceny najniższe poleca 
„  Halszka “ W roclaw
Gen. Świerczewskie­
go 50. 9536

ODSTĄPIĘ sklep za zwrotem kosztów 
remontu. Wiadomość: Perfumeria, ul. 
Stalina 9. 9618

SYPIALNIĘ, stołowy nowoczesny o- 
kazyjme sprzedamy. ŻELATYNY prze 
my-lowej każdą ilość akupimy. „Ex­
press“ Kluezbórska 21, K 3588

SAMOCHODOWE nakłady hamuleowe,
d; ki sprzęgłowe do wszystkich ty­
pet'.’, latarnie, stopy, świece 1 inne 
akcesoria. Hurt. - Detal. „Gwiazda - 
Anto“ , Warszawa, Sienna "2. K  3555

UDZIAŁ pieniężny zapłacę. Warunki 
4o omówienia. Zgłoszenia „Słowo Pol­
skie“ Nr. 9640. 0640

ODSTĄPIĘ sklep w dobrym punkcie, 
nadający się na każdą branżę. Zwrót 
kosztów remontu. Wiadomość: Bel.
Chrobrego 23. Skiep spożywczy. 9664

KIŁA biurowa, pomocnicza męska, 
żeńska potrzebna, księgarnia „Postęp“ , 
Eoo.ryka Prawego 9 Zgłoszenia 16— S.

9666

MEBLE sprzedam pilnie, poważnym 
refłektantom. Karłowice, Ujeiskiego 
Br. 28> ____________________  9699

0* EL - SUPER z papierami tanio do 
sprzedania. Do oglądania Olszewskiego 
32 m. 1. 9705

KUPIĘ urządzenie sklepowe na bran- 
eo włókiennicza - galanteryjną. Oferty 
kierować pod „Urządzenie“ . 9706

K U P IĘ  SILNIK Diesel 150 — 269 PS 
80y — 450,obr. min. Szczegółowe ofer 
ty „Dziennik Baityoki“ . Gdynie, pod 
„Bałtyk“ . K  3622

ZAKUPIĘ TARCICĘ DĘBINY, grub. 
65 — 75 mm około 50 m sz. Zgłosz. 
„Dziennik Bałtycki“  Gdynia „Barka“ .

K  3623

FOSL4DAM lokal śródmieście. Przy­
stąpię do spółki, lub jako udziałowiec 
spółdzielni. Biuro „Informator“ , Ry­
nek 47. 9659

ZGUBY —  UNIEW AŻNIENIA
BRYK SZCZEPAN unieważni* zgubio­
ną kartę rejestracyjną, wydaną w 
RKU. Busku Zdroju._____________ 9652

UNIEWAŻNIAM zgubioną kartę ewa­
kuacyjną, świadectwo czeladnicze, me 
trykę urodzenia swoją, żony 1 dzieci, 
zaświadczenia drobne na nazwisko Pa 
nasiuk Stanisław, Lubiąż, pow. Wo­
łów. 9617

UNIEWAŻNIAM zgubiony dokument 
repatriacji z Niemiec na nazrwisko 
Kuener Leokadia, Ścinawa.______ 0613

UNIEWAŻNIAM zgub.oną książeczkę 
wojskową i odcinek zameldowania — 
Antoni Łazowy. 9601
UNIEWAŻNIAM skradzioną dnia 23. 
IX. 1947 r. pieczątkę: Spółdzielnia
Wydawnicza „Książka“ z o. u. w 
Warszawie, Księgarnia we Wrocła 
wiu, Stalina 62.     960o
UNIEWAŻNIAM skradzioną ligityme- 
cję na przejazd kolejami wydaną przez 
Okręg Dyr. Dróg Wodnych, Wrocław, 
legitymację Związku Zawodowego ; 
Transportowców, legitymację tramwa- j 
jową,- no nazwisko Poleńska Julia, , 
Wrocław, Pasterska.______________ 0080 !

' UNIEWAŻNIAM zgubioną legitymację : 
| kolejową DOKP, Wrocław. Szataniak j 
; Maria.   0662
| UNIEWAŻNIAM zgubioną kertę repa- 
triacyjną, metrykę urodzenia, kartę 
rozpoznawczą. Jarosz Franciszek. 3665

UNIEWAŻNIAM zagubioną legityma­
cję tożsamości, metrykę urodzenia, 
kartę odzieżową na nazw. Kościński 
Władysław, Dzierżoniów, Bielawska 6. , 

] .   K3631

' UNIEWAŻNIAM skradzione dokumen- 
{ ty: dowód osobisty, książkę wojsko­
wą i odcinek zameldowania wystawio­
ne na nazwisko Kamyczek Henryk 

Jzem. Świdnica, Fańska 2. K .16.10

UNIEWAŻNIAM zgubione dokumenty ; 
a to: kartę rejestracyjną RKU. Mie­
chów, metrykę chrztu, dowód zamel­
dowania, legitymację fabryki „M. 9“ . 
na nazwisko Moląg Mieczysław, Świd- ■ 
nica, Jagiellońska 13- K  3629

UNIEWAŻNIAM odcinek zameldowania ; 
wyrok rozwodowy na nazwisko j 
Kerezmarek Janina oraz kertę rowe- ; 

' rowa na nazwisko Kopańska Janina,
; Piotrkowska 18, Świdnica K  362 <

UNIEWAŻNIAM skradzione dokumen­
ty, a to kartę rowerową i  zaświadcze­
nie opłaty OUL. książkę służbową Cu- 
. krewni Świdnica na nazwisko Popłe- 
' łarz Sylwester, kartę rowerową i kartę 
rejestracyjną RKU. Świdnica na naz­
wisko Popielarz Zenon, zem. Świdnica. 
Wrocławska 29. K  3626

UNIEWAŻNIAM kartę RKU Wroclaw 
na nazwisko Marian Ci-astkowski. 9707

UNIEWAŻNIAM: zgubiony dowód o-
sobisty, kartę rejestracyjną, wniosek 
przyznania prawa własności i zaświad 
czenie osiedleńcze na nazwisko Serbi- 
jan Józef zem. w  Sopkowiceoh, pow. 
Sredzki. 96S7

UNIEWAŻNIAM skradzione dokumen 
ty na nazwisko Joachimczak Jadwiga, 
Wroełewr, Wł. Łokietka 8 m. 4. 9671

Z A K T U  A L K  E J  S A T Y R Y  P O L IT Y C Z N E J

Dzieci czy wy już  te nie inneyo nic potraficie się bawić. jak tylko 
w narody zjednoczone!f

L E K A R S K IE
P O K O JU  um eblow anego poszuku je 
m łody, k u ltu ra ln y  pan. Z głoszenie: R e
d a k c ja  pod „3952“. 96-70

OKULISTA dr. Szymon BLOCH po­
wrócił, Wrocław, ul. Kluezbórska 10, 
(boczna Stalina). 9349

LECZNICA DLA ZWIERZĄT Dra Zie
Jenieckiego. Św. Wojciecha 115 (bocz 
nice Nowowiejskiej). Boksy dla zwie 
rzat chorycb, godziny przyjęć 8—11. 
lćl-19. 9578

POSZUKIWANIA RODZIN
POSZUKUJĘ matkę — Marię Veit — 
Mathias 1 brata Ryszarda Mathiasa, za 
mieszka łych we Lwowie. Wszelkie wia 
domości o poszukiwanych proszę kie 
rować do: Rudolf Veit 2501 No Mont: 
ceilo, Chicago 111 USA. 9570

POSZUKUJĘ syna Sochańskiego Józe­
fa ur. 9.12 1925 we Lwowie — ostat­
nio przebywał w Niemczech — Ham­
burg Saar. Poszukuje matka Sochań­
ska Janina — Wrocław 11 — ul. Żmi­
grodzka 15 m. 28. III  p. 9656

R Ó Ż N E

TRANSPORTY — EKSPEDYCJA szyb 
.ko — solidnie. Biuro „Transdal“ , Wro 
’ cła w. Świdnicka 10. K-3503

! POWŁOKA KAJAKÓW’A przyniesiona 
przez nieznanego Obywatela do ryba­
ka uL Zwierzyniecka, po 14-tu dniach 
zostanie sprzedane. 9501

| PRACOWNIA Stolarska Boleeław Ksr- 
'daś, Wrocław Sępolno, ul. Narcyzy 
j Żmi chow sklej 1. 9644

LOKALE
P O S Z U K U JĘ  p oko ju  um eblow anego 
łaz ienka , śródm ieściu . Zgłoszenie k iosk  
G rand  H otelu, Ogrodow a. K  3592

SA M O TN A  urzędniczka p oszuku je po­
k o ju  m ożliw ie przy rodzinie. Zgłosze­
nia w  re d a k c ji pod „9661. 9661

P O SZ U K U JĘ  m ieszkania w e W rooła- 
1 w iu 2  — 3 p o ko je , k u ch nia , łazienka z 

m eblam i lub bez. Z w rot kosztów  re - 
■ m ontu. Zgłoszenia, N ow ow iejska 88 
m . 26. —  N ejm an H elena, 9660

CENNIK  O GŁO SZEŃ  

Ogłoszenia w  tekście (przy sze­
rokości 1 szpalty) do 100 mm 
50 zł. za 1 mm; od 101 do 200 —  
60 zł. za 1 m/m; powyżej 201 
m/m 70 zł. ze ram. Ze tekstem 
do 100 mm — 95 zl. za m/m. od 
101 do 200 —  45 zł. za m/m po­
wyżej 200 55 zł. za 1 mm. Nekro­
log'- dc 50 mm — zł. 30 za 1 
ra m, od 51 do 100 — 40 zł. za 1 
m/m, od 101 do 150 60 zł. ze 1 
m/m; powyżej 150 mm 80 zł. za 
1 m/m. Ogłoszenia drobne: Po­
szukiwania rodzin, osobiste i n- 
nieważnienła 15 zł. za słowo. 
Handlowe — 20 zł. słowo, po- 
szukiwania pracy 10 zł. za słowo. 
Zastrzeżenie miejsca: Za tekstem 
50*/»; w  tekście 100*/« drożej.

JERZY JUNOSZA-GZOWSK1 74)

PLANY MOB  
WYKRADZIONE!
AUTENTYCZNA P0WIESC SZPIEGOWSKA

Leon Jodłowski, agent drugiego oddziału w Berlinie do­
wiedzie! S:ę, że Luiza von Jena — żona generała - wynalaz­
cy którą obciął wciągnąć doo akcji szpiegowskiej, zginęła 
w płonącym domu na Wilhelmstresse. Siruer: Lu,:y wywarła 
wstrząsające wrażenie na Jodłowskim.

—  Okropne życie! —  mruczał. Kom u to potrzebne? 
I  co się z tego ma? Luiza von Jena, żona Fryderyka...

N a  klatce schodowej zatoczył się jak  pijany. 
Ossnowski odwiózł go samochodem. Zim ne powietrze  

owiało skronie Jodłowskiego.
—  Dziękuję ci Jerzy... —  powiedział głucho i  za­

trzasnął drzwi auta.
W  domu, na schodach czekała panna Natzner. N ie  

poznał jej w  pierwszej chwili.
—  Leo  —  co się z tobą dzieje.
—  K to  to?!
—  To ja , Ruth!
—  Aa... myślałem, że kto inny...
W zię ła  go pod rękę. O tworzył drzwi. Euth zapaliła  

światło.
—  Chory jesteś?
N ie  odpowiedział. '
—  Leo, chory jesteś?
Milczenie.
—  Chcesz zerwać?
N ic  nie odpowiada.
M achnął ręką. U siad ł eiężko. Stanęła przy nim. 

Dotknęła jego włosów, czoła, pocałowała.
—  Coś ei dolega?

Otrząsnął się.
—  D a j spokój!
Oniemiała. I  nic nie mogła zrozumieć.
Z ak ry ł tw arz rękami.
—  ...Luiza —  myśli. Luiza... —  tu  była, z  nim. Jej też 

opow iadał niestworzone brednie o miłości, o ucieczce... 
Luiza...

Podniósł cezy. Zobaczył Euth.
Ruth... Ruth... - panna Natzner. Tak.
—  Co się stało, Leo? —  pyta pokornie.
—  Luiza von Jena spłonęła. Żywcem —  na W ilhelm ­

strasse —  głos m iał ochrypły. N ie  swój.
—  Luiza? N a  W ilhelm strasse? —  powtórzyła. —  

Ach, wiec to? '
Otoczyła ich cisza. Ściemniło się. M rok gęstniał. Za  

oknami zabłysły światła.
Siedzieli po ciemku. Ruth Natzner nic nie mogła po­

radzić. Leon nic nie chciał tłumaczyć. A  może po prostu  
nie mógł.

D osta ł dreszczy. Ruth rozebrała go i położyła do 
łóżka. Siedziała obok i p łakała  cichutko. Przeczuwała
nieszczęście i bliski koniec.

W strząs  wywołany śmiercią Luizy  von Jena w ytrą ­
cił Jodłowskiego z równowagi. Przeżyeie to rzuciło Leona 
w  odmęt przygnębienia. S trac ił całą swą sprężystość i f i ­
lozoficzne spojrzenie na świat. Tragiczny zgon żony ge­
nerała —  zdawałoby Się osoby obcej —  eksploatowanej 
przecież na zimno, z wyrachowaniem  —  postaw ił Jodłow ­
skiego oko w  oko z własnym  sumieniem.

Otoczony rojem wyrzutów —  dręczony wspom nienia­
mi zw ątp ił w  słuszność spraw y o którą walczył. Ojczyz­
na —  państwo —  obowiązek —  pojęcia te zbladły* wobec 
dram atu na W ilhelm strasse.

Luiza spłonęła żywcem, N a  śmierć poszła z eałą św ia­
domością swego czynu. K ochała Leona —  co do tego nie 
m iał najmniejszej wątpliwości. W y b ra ła  jednak- okropną 
śmierć. Co ją  do tego zmusiło? —  miłość, strach, lekko­
myślność —  a może nieokiełznana, gw ałtow na złość?

Tajemnicę pobudek swego czynu zabra ła  na tamten 
świat. C iało  jej straw ił ogień.

Jodłowski czuł, że zawinił. I  bo la ł nad tym jak  czło­

wiek, który sta ł się spraw cą czyjejś śmierci.
Pogrążony w  apatii —  otępiały i senny —  znużony 

rozmyślaniami na temat życia i śmierci Lu izy  von Jena, 
dnie spędzał w biernym oczekiwaniu na jakieś wydarze­
nia, które m iały go w yrw ać z letargu samoudręczenia.

A  w  tym właśnie czasie w  salonach Leny von Falken ­
heim i g ra fa  Ossnowśkiego czyniono ostatnie gorączkowe 
przygotowania przed dorocznym karnaw ałow ym  balem. 
Przyjęcie to miało zaćmić wszystkie poprzednie. Rozesła­
no około 100 zaproszeń. Ludzi wybitnych zapraszano oso­
biście. Zamówiono popularną orkiestrę H ansa Arnolda. 
Sprowadzono najstarsze wiaia i najwyszukańsze wódki 
i’ koniaki. Specjalnie zmobilizowano służbę —  sztab ku­
charzy, kelnerów i pokojówek, garderobianych i lokai 
m iał uświetnić uroczystość.

W  grudniu 193S roku na przyjęciu u  g ra fa  Ossnow- 
skiego miała się zebrać „śmietanka“ Berlina. Przedstaw i­
ciele elity umysłowej, wielcy politycy i potentaci finanso­
w i —  wojskowi 1 cywilni —  starzy i młodzi —  płoche, 
a urocze kobiety, i wybitni mężowie stanu...

Lena von Falkenheim pracowała z najwyższym  po­
święceniem —  ożywiona, uprzejma, wesoła, tym razem  
Jerzy przeszedł siebie samego. W szystko przew idział i zor­
gan izował -wspaniale.

T.zw. w ytw orny B erlin  by ł poruszony i czekał z za­
partym  tchem. Tym  bardziej, że tu i ówdzie przesiąkały  
jakieś echa podejrzeń, budząc lęk i zaciekawienie.

W ieści o przygotowaniach ba lu  dochodziły do Leona, 
lecz nie budziły w  nim głębszych zainteresowań. Pozostał 
nadal apatyczny, zgorzkniały i zadumany. Cień Luizy  von 
Jena zmiótł uśmiech z jego twarzy.

Cień Luizy von Jena zgasił radość w  sercu Jodłow ­
skiego. Dzięki Luizie von Jena przeszłość zapadła się —  
rozpłynęła a dzień dzisiejszy przemienił się w  dręczący 
koszmar, Przyszłość rysowała się mętnie, bezbarwnie, 
szaro.

W  tych ciężkich dniach poprzedzających wielkie świę­
to na Luezow uffer odwiedzała Leona Ruth oraz pani von 
Falkenhehn. P ierw sza z nich wszystkie wolne chwile po  
pracy biurowej spędzała u boku kochanka, który prze­
cież niebawem  —  tak sądziła —  m ia ł zostać jej mężem...

(dalszy ciąg jutro)
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M IE S Z K A N IE  dw upokojow e, trzypo­
k o jo w e  poszukiw ane p iln ie . Z w rot kosz 
tów  —  „ E xp ress“ , K kiezborska 21.

K  3589

W  CHOROBACH WENERYCZNYCH j
1 P ŁC IO W Y C H  Drzyjmuje L E K A R Z  ' 

JA N U SZ  L E S lS fS K I codziennie od
2 — 6 w czw artk i i soboty od 2  — ! 
5 - te j .  W RO CŁA W , C H RO BREG O  20, j

K  364 0  ]

UNIEWAŻNIAM zgubione: zaśw iadcza 
n ie  R K U  w ydane w  C hełm ie L u bel­
sk im , od cinek  zam eldow ania Bo-nc- 
chow skiego K azim ierza. 9683

UNIEWAŻNIAM zagubione dokum en­
ty : książeczkę w ojsko w ą w ydaną przez 
R K U  M ałk in ia , czerw one praw o ja z ­
dy N r. 26842 w ydane przez O kręgow y 
Urząd Sam ochodow y Poznań — B a łk c -  
w iec Tadeusz._______________________ 9684

UNIEWAŻNIAM zgubioną kaTtę ew a­
k u a cy jn ą  N r. 1204 z T arnopola  w ysta­
w ioną na nazw isko S ro k a  Fran ciszek , 
w ieś Jem ie ln o , gzn. P sary , pow. G óre 
Ś lą sk a . 9703

UNIEWAŻNIAM zgubioną k a rtę  r e je ­
s tra c y jn ą  R K U  Św id nica  n a  nazw isko 
T ry k a ła  Czesław , zam . Św idnica, ul. 
W rocław ska 6 . K  3628

POSAD POSZUKUJĄ
B IE G Ł A  k a s je rk a  poszuku je posady: 
k a s je rk i, eksp ed ientki, ink asen tk i. La 
sk sw e  o ferty  do „Słow a P olsk iego“ 
pod „ K a s je rk a “ .___________  9651

K IER O W C A  z d obrym i św iadectw am i 
szuka p racy  od zaraz. Ł ask aw e o ferty  
proszę sk ład ać do „Słow a P olsk iego“ 
pod  „9653“ .___________________  965-,

M ŁO D A  panienka in telig en tna  uczciw a 
poszuku je lże jsze j p racy  u je d n e j o s o -“ 
by. „Słow o P o lsk ie“ pod „9855.

W O LN E  POSADY
P A N IE N K I do podnoszenia oczek p o - • 
trzeba  n aty ch m iast. Ł o k ietk ta  10, 
sk lep . 9530

E K S P E D IE N T K A  potrzebna tylko fa -  j 
chow a. S ta lin a  157, C ukiernia „Z u k“.

9649

DOZORCĘ — PA LA C ZA  do w illi z 
ogrodem , m ieszkanie, św iatło, opał — 
w ynagrodzenie do om ów ienia — ze- 

' raz . Zgłoszenia do „Słow a P o lsk ieg o" 
pod „D ozcrca -  palacz“ . 9647

FA C H O W IEC  na m echan iczne pran ie 
bielizny potrzebny. Zgłoszenia G rand 
H otel, Ogrodow a K iosk  K  3591 j

j -------------------------------------------------------- i
P O S Z U K U JE M Y  pom ocników  cu k ier- 

: n iczych  do fa b ry k i cukierków , K ra s iń ­
skiego 15. 9663

I    -
; P O T R Z E B N A  ekspedientka do p ie k a r­
n i. K om and orska 6, ob ok  k ina  „Śląsk“.

9717

B IU R O  In ży n iery jn o  -  B u dow lane W ro 
c ła  w, Pom orska 25 —  p rz y jm u je  do 
w ykonania p lany, p ro jek ty , k o s z to r y - . 
sy , oszacow ania budynków i  rob ó t re ­
m ontow ych przez inżyn iera  rzeczozna 
w cę przysięgłego. Poszukiw any rów’-  
n ież  inżyn ier -  a rch ite k t lub techn ik  
— —  d obry  p ro je k ta n t i  k a lku lato r. 
______________________________________ 9764

FA CH O W CA  do m ech an iczn ej p ra ln i ! 
b ielizny, poszukujem y. O ferty : „Słow o 
P o lsk ie“ pod „U działow iec“ . 9701

P O T R Z E B N A  n aty ch m iast uczciw a po 
m oc domowa z gotow aniem , P iesto w - 
sk a ; 24  m . 5. 0702

P O T R Z E B N Y  sam odzielny m on ter s a -  1 
m ochodow y. Karłowrice, u l. M . K rom e­
ra  8/10 Z ajezd n ia  Sam ochodow a „ Je d -  , 
n o ść“. 9700


